
nIl. "NOWINY TYGODNIA" e ... to. Droga 
Wołewódzka 

narada akt)wu 
ruchu ekip łączności 

młasta ze wsią 
w dniu 18 bm. w KW PZPR 

Odbyła słę narada aktywu ru­
chu ekip łącznoścl miasta ze 
wsłą Referat pt .,Zadanła ru· 
chu 'liczności w okresie złmo­
wym w świetle tez do IX Ple­
num' wYl<łosił kierown1k Wy 
działu Propagandy KW low 
frank. 

Organ KW 
Polsk'ej 

,"jednoczonej 
Partii 

Rohotniczl'" 

l NOII'INV' 
I I<ZWOlN.ll(l~ 

:....-_------

-nieograniczonych 
możliwości 

Chłopi spółdz.l.elcy w naszym woJewództwie, na od· 
bywających lit; obecnie walnych zgromadzeniach, doko 
nuJą przeglądu I podsumowania swoich osiągnięć za u­
biegły rok, samokrytycznIe oceniając swoje błędy, z 
gospodarską troską I powagą zatwierdzają plan rozwo 
ju spółdzIelczego gospodarstwa na przyszły - 1954 
rok, który przez ąsunlęcle dotychczasowych błędów I 
braków oraz przez wykorzystanie wszystkich rezerw 
własnych I możliwości wzrostu produkcji rolnej ma Im 
przynieść Jeszcze większy dorobek. 

W dvskusjl głos zabrali ak 
ływiści ze wszystkich prawie 
zak/aelów pracy naszegd woje­
wódzlwa. Omawiali oni błędy. 
jakie popelniałl do tej pory w 
swej pracy I wysuwali wnioski 
dla dalszej pracy oraz wymie 
nlali dO-~wia-clczenia z dotych· 
czasowej działalności. Przed· 
stawicieł ekipy łacznoścl mla· 
sta ze wsla z Zasadnicze! Szko· 
łv Metalowej w Mil'lcu wezwal 
do wspólzawodnictwa WSZyst· 
kie ekipy naszel2'o wojewódz· 
twa o tytuł najlepszej ekipy. 
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Posiedzenie Sejmu 
Na walnym zgromadzeniu wstaje podzielony dochód 

spółdzlelnl'-rezultat solidnej, kolektywnej pracy człon­
ków; podział plonów ze starannie, mechanicznie I w o­
parclu o naukowe metody uprawianej ziemi I dochodów 
z hodowli bydła, trzody chlewnej oraz owiec. Bilans 
spółdzIelni produkcyjnej to wydarzenie nie tylko dla 
jej członków ałe ~ dla chłopów pracujących, gospodaru­
jących Indywidualnie. \\'ykazuje on bowiem wyższość 
zespołowej formy gospodarowania nad drobno-towaro­
wą, Indywidualną. Wydajność zbói z hektara w spół­
cJzlelnł!łch jest wyższa, rozwija się hodowla, rośnie do­
brobyt I kultura życia spÓłdzielców. 

PolskieJ Rzeczypo sp o li lej Ludowej 
w dniu 18 grudnia 1953 roku 

W ARSZA W A (PAP). III sesję Sejmu Polskiej Rzeczypo­
spolitej Ludowej w dniu 18 grudnIa 1953 r. otworzył Marsza 
łek Dembowskl. 

Me1du1ą o wykonaniu 
czwartego roku 

planu 6-letniego 

Na posiedzeniu obecni byli członkowie Rady Pruiatwa z 
przewodniczącym Rady Państwa - Aleksandrem Zawadzklm 
na czele, Na obradyprzyby1! członkowie Rządu II Prezeaem 
Rady Ministrów Bolesławem Bierutem na czele - witani ser­
decznymi, długotrwałymi oklaskam!. 

w dniu 10 ~rudnla br. Zwlę­
lek Branżowy Spółdzielni Me­
talowo-D·rzewn)"Ch w Rzeszo­
wie wykonał roczny plan pro­
dukcji. 

Przed przystąpieniem do ch w!lą ciszy uczcm pamleć 
porządku dzlenlllego, otwiera- zmarłe'!o. 
lącego III sesJ~ 7-8'0 posle-dze Izba przyjela następnie ,;a­
nia Sejmu, Marszałek Dem· . proponowany przez Prezy­
bowsJct poowlęclł krótkie ulum Sejmu następujący po-

... ... ... wspomnienie zmarłemu 20 \J rządek obrad III sesJI: 
Zakład Remontowo-Montdo­

'wy Przemysłu Mleczarskie~o 
w Rzeszowie w dniu 17 bm. 
zameldował o wvkonaniu rocz­
ne~o planu w zakresie produk­
cji nowych urządzeń mleczar 
sklch I remontu starych. Zało 
ga zakla.du do końca bieżljcef!' 
rokl! wyremontuje do-datkow 
urZądzeń mleczarskich na sum. 

stopada br. członkowi Redy I. O zamierzonych pruz 
Państwa, prezesowi Rady Na rząd Polskiej Rzeczypospol1-
czelne! ZSL - posłowi Józe- tej Ludowej śrorlkach w za­
fowl N1~ćce. P()słowle stojąc kresie wzrostu produkcJI roi 

131.240 zł. 
• ... ... 

Załoga Głogowskich Zalda 
dów Lniarsk:ch Przemysłu TĘ' 
renowego w Glogowie k. Rze 
szowa, donosi. iż w dniu 16 
grudnia br. wvkonala roczny 
plan operatywny na 1953 r. 

• • • 
Wojewódzki Zarząd Tereno· 

wego Przemysłu' Materlalów 

Budo"·lanvch wYkonał roczny L1~J:; .. t;;I_RĘ1~i0;F-07~~ 
"""pan-W-ce7!1e i a:on er n a dwa ,-

tygodnie przed terminem. 

Przez kilku opieszalców z gromady Kosina 
planu nie wykonała dotychczas gmina 

Jedną z gmin powlaotu opieszalców wlO<łą: Jan Mar 
łańcuckiego, którym braku- kowlez (dłuższy czas mial 
je joozcze sporo do całkowi fikcyjnie podzielone gospo-
tego wykonania ooowlązko- daratwo) zalegający 698 kg 

. ·wych dostaw z.boża Jest Ho- zbotao, Józef TroJnar (nr. do 
sina, a w gminie gromada. mu 23) lililegający 128 kg, 
Kosina. Na gromadzie Rosi Tomasz Dudzlk (nr. domu 
na ciąży 65 proc. ogólnych 144) zalegaJacy 132 kg zoo 
zaległOŚCI całej gminy. ta oraz Józef Staplej zale-

Ten niepocieszający &tan gający 124 kg. Ten oota1n-1 
I6tnleje dlatego, 00 w I:{oo,I choclat ot'rzymał ulgę clą-
nie uwiło sobie gniazdko gl~ nie spieszy s!ę planu 
kll";u op l€8zaJcó w , którzy wyrównał. 
- dając posłuch kulaeklm Op!eszalskleJ spółce przy 
plotkom, te to niby .. nie ma pomlrnamy przysłowIe: .. co 
się 00 spieszyć, Jak~ przeJ- Si, odwlecze, to nie ucle-

N&jskuteeznlejszym. ezynnlklem 
zachęcającym mało I łreclnlorol­

nych chłopów do wst4lPowaJlla. do 
IstniejąCYCh Jut spółdzielni pro­
dukcyjnYCh, jest rozwój gospo­
darstw "espołowych. Najwi"oeJ 
chłop6w żgłUEa się do tych 
IPółdzlelnl, kt6re mają w-YIOJde 
osiągnIęcIa produkcyjne. 

Na zdjęcIu I 8rednlorolny Chłop 
FRANCISZEK OLEJNIK podpl­
luJe dekluaej. członkowskI! 

CAF - Fot. PleńkoV{IId, 

Lu~semburg odmawia 
udziału ar konferencji 

na fe mat Korei 
MOSKWA (PAP). Jak do­

nosi z Phenianu agenci~ 
TASS, rZl}d luksemburski po­
stanowi! nie brać udziału w 
konferencji na temat Korei, ani 
leż nie uczestniczyć w żadnych 
działaniach wojennych w KO-I 
rei, gdyby takie !lziałania zo· 
alały wznowione. 

nicuJ, a w Izczególno.cl ho 
dowlanej. 

II. Zatwierdzenie dekretów 
wydanych przez Radę Pań­
stwa w okresie między I I a 
111 sesjłl Sejmu Polskiej Rze 
czypospoUtej LudoweJ_ 

Z kolei złożvll śll'OOwanle 
pos~lskde Józef Czapski, Wla­
c!y&ław Wllczyńsk1. Stanisław 
Skrzeszewski 1 Zdzlsłlłw Stu 
dzlńgk!. 

Sejm przystąpił następnie 
do obrad zgodnie z przYJętYm 
rorządklem dziennym. Wice­
preze6 Rady Ministrów Ze­
tlon Nowak przed&tawlł SeJ­
mowi zamierzone przez rząd 
Polskie.! RzeezypospoldteJ Lu 
doweJ ~rodkl w zak,reale w:m-o 
stu produkcji rolniczeJ, A ." 
Szc7'~l:(ólnoścl hodowlane!. 

(Przemówienie wIcepreze­
sa Rady Ministrów podajemy 
na str. 2-glej). 

Po przemówieniu wlcepre­
zes<I RadyM'I'lstrńw. ~JIfIor.7." 
lek Demh0wskl otwiera dys­
kusję. Pierwszy przemawia 
pos. mecha_ 

W bIeżącym roku w województwie rzeszowskim od­
będą się walne zgromadzenia w 234 spółdzhHnlach pro 
dukcyjnych tzn. w 121 spółdzielniach więcej aniżeli w 
l1ł5~ roku. Dowód, te coru więcej chłopów pracuJą­
cych zrywa ze starymi, zacofanymi metodami gospoda 
rowanla, a śwladomłe I dobrowolnie przechodzi na zes 
polowe. Mało I średniorolni chłopi przekonują się, te 
w spółdzielni produkcyjnej przy zastosowaniu maszyn 
rolniczych I naukowych metod uprawy Ileml I hodowli 
podnosi Ile nieustannie produkcJa rolna a wru I tym 
dobrobyt kolektywu I katdego ""ółdz1elcy z osobna. 

Pierwsze walne zgromadzenia wykaZUją ogronmy do 
robek spółdzielni produkcyjnych I wysoką wartość 
dnIówki obrachunkowej; dochody ehłopów spółdzlel. 
ców 94 wyisze anltell ostągaIl Je poprzednio w swoich 
małych I średnich gospodarstwach. Np. w spółdzielnI 
produkcyjnej w LUBZINIE pO\Y. DębIca dniówka obra 
chunkowa wynosi w br. ponad 9 kg !boia. 13 !tS( ziem 
niaków, 10 kg słomy, 11,07 zł gotówkl\ a pona.ato cu­
kIer, siano ltd. W BARANOWIE pow. Tarnobrzeg prób 
ny bIlans wykazał dniówkę wartości 35 zł, w SIETESZY 
pow. Przeworsk zaliczkowano po 17 k.~ Zb07.a na doiów 
kę, w HACZOWIE pow. Brzozów dniówka wyniosła 18 
k~ zboża, 33 kg ziemniaków. 22 kg słomy ltd. Wspa­
nIały dorobek spółdzielni produkcyjnych w naszym wo 
jewództwle wskazuje chłopom praculącym Ich właściwe 
miejsce I drogę walki o lepsze, szczęśliwe Jutro swoich ro 

(DokOliczenie na str, 2) 

Robotnicy Fabryki "Polna" poqłębiają.c .zobOwlą~ałłia 
:'p6dlęhf ~lłlli ':ućzcze'id8 -~lr Z!'aidiI parłii wyprl.dukują 

o 100 szluk maszyn więcej 
Załoga Fabryki Maszyn do S zyda "Polna" do dnia t5 gru­

dnia br. zrealizowala w 80 proc. swoje zobowiązania dotyczące 
wyprodukowania ponad plan 1200 sztuk maszyn do szycia. 

W realizacji tego postanowie- nowiła ~lębić swoje zobo-
nia wyróżniły się: odlewnia. wiljzan~a przedzjazdowe I wy-
któca prócz dostarczonych czę- konać dodatkowo 100 sztuk ma 
ścl do 1.200 s.z1uk maszyn wy- szyn do szycia do kOllca br. 
konala ruszta, blachy kuchenne Odlewnia zaś" - jak jnż wspo-
I buksze do wozów o łącznej minaliśIfly - wykona 3 tys. kg 
wadze 7.422 kg. Pogłębiając odlewów. Zalog-a narzędziow-
swoje zooowlljzanle pracowni- ni pO-~tllnowila zamontować 
cy odlewnI postanowili jeszcze szlifierkę - ostrzarkę w terminie 
do korlca roku wykonać dodat- do 31 g-rudn'ia br. l),"az zabez-
kowo 3 ty~. kg odlewów. W pieczyć wszystkie dzialy w nie-
pracy tel wyróiniajll sił bryv.a- zbędne narzędzia I przyrządy. 
dzllt. mlodzieźowy Sl Bryla, Zobowl!jzllnia dla uczczenia 
T. GardzińsKI. A. StarakiewkI, II Zjazdu part~1 pogłębil1 tak-
i wielu Innych. że nowymi postanowieniami 

Wykańczalnia prócz dostar- ob. Al. Myśliwiec I Z. Dziur-
czonych częśCi do montażu gló kiewicz. którzy wykonaj" do 
wek postanowila wykonać do- końca bm. 100 części do 100 
datkowo części do 100 maszyn. maszyn. Ponadto robotnicy L. 
Inne dzialy fabryki również wy Maziarz I Cz. Ziółko pracut<J 
wiązaly się ze swoich postano- na swoich szlifierkach pod ha-
wień w -80 proc. slem W. Saja .. Ja nie wypusz-
Załoga .. Polnej" nie poprze- czo braku", 

Itała ledna.k na tym, ale posta- l. ł(rulcld 

Wokół słosun~ów 
angielslm-egips~ith 

RZYM (PAP). Dzienni:< 
..Ayanti·· w korespondencji z 
Kairu wskazuje, ii wkułach 
dyplomatycznych I dziennikar­
skich stolicy Egiptu konflikt an 
gielsko - egipst.i nazyw'ają "ro­
kowaniami obliczonymi na wy­
czerpanie". Zdaniem przedsla­
wicieli dyplomatycznych nie­
których krajów, Anglicy świa­
domie przeciągają i kompliku­
j,! rokowania. Jeden z wy t­
szych urzędn ik,jw ambasady 
angielskiej stwierdził, że w ay­
tuaejl gdy rząd egipski odcz\łol 
wa poważne trudności ekono-· 
miczne I polityczne, "czas pra­
cuie na nas" (na Anglików) _ 
red. 

tlęika syfullcfa 
gospodarcza \V Chile 

dzle, zapomną I koniec" - cze". Co kto Jest winien --------r-------------~----------
należnych Ilośc! zboża pań-
stwu nie sprzedali I nadal państwu, bezwarunkowo wy 
nie sprzedają. Prym wśród pełnić musi. 

Konferencje partyjne w Tarnobrzegu i Przemyślu 

NOWY JORK (PAP). Dzien­
nik chilijski .. El Sigi o·' donosi, 
że na posiedzeniu Izby Depu­
tuwanych wyghsił przemówie~ 
nie minister finansów, goSP()­
darki I handlu Chile - Guil­
lermo deI Pedregal, który pod­
kreślił ciężką sytuację gOSPL'­
darczą kraju. Przyznał on, 
że .. rząd nie ma jasnej linii 
działania w dziedzinie gospo­
darki i finansów". 

Z ociąganiem się pora skończyć 

Gmina Mlel~-WI~ ma 
wykonane 99 proc. roczne­
go planu oOOwląz.kowych 
dostaw zbota. Bez wątplen!a 
plan byłby dawno wykona­
ny cad kowIc!e, gdyby nie 
kilka .. ptaszków" oczekują­
cych z założonymi rękami 
na spełnienie się kułackiej 
przepowiednI: .. kto pocze­
ka, tomu ujdzie..... Nasta­
wiwszy się na tego rodzajU 
niedorzeczne wrogie twle~ 
dzenle czeka I nie sprzeda­
Je należnych pa,ństwu ilości 
z!xY.i:a Maria Rzepka z gro­
mady Wola Mielecka, Ta­
deusz Wójtowicz z groma­
dy Hslążnlce I Władysław 

Rzeszutek z gromady Smo­
czka. 

I dokąd oni będą 81ę oclą 
goc1 Czy chcą, by uznać 
Ich za wybranych? Jeśli 
tak, to tkwią w wielkim 
błędzie. Spotka Ich niewąt­
pliwie kompletny zawód. W 
Polsce Ludowej 
ts t n I e j ą J e d n a­
kowe prawa lo­
b o .w I ą z k l. Dostawy 
produktów rolnych dla pań­
stwa są obowiązkiem, od 

. którego wykonan!a nikt n!e 
mote się wymigać. Głową 

muru nie przebiJe, a krętac­
twem państwa nIe Oszuka. 

-------------------

W dniu 17 bm. w Tarnobrze­
R'u odbyła się Powiatowa Kon­
ferencja Partyjna z udzialem 
150 delegatów wybranych na 
podslawowych organizacjach 
partyjnych w zakładach pracy 
I w gromadach oraz zaproszo­
nvch g-ości. W obradach kon­
ferencJi wzięli udzial: czlonek 
el2'zekutywy Komitetu Woje­
wódzkiego PZPR tow. Józef 
Kleszcz I zastępca kierownIka 
Wydzia1u Propagandy KW tow. 
Michał Wołcz. 

W dyskusji na·d referatem 
tow. Stanislawa Snleżka, I se­
kretarza Komitetu Powiatowe· 
g-o parlii. 6 aktualnych zacla­
niach D-Owiatowei orga.nizacji 
partyjnej w świetle w·vtycznych 
IX Ple.num KC, zahralo glos 
25 towarzyszy. Dyskutanc: 

wskazywaH na braki w pracy 
org-anizacyjnej i masowo-poli­
tycznej poszczególnych organi­
zacji partyjnvch I wskazywali 
na konieczność rozszerzenia 
dyskusji przedzjazdowej wśród 
mas pracujących. 

Dyskusję pocIsumował tow. 
Stanisław Snleżek. 

Następnie zebrani wybrali 
tow. Mieczysława Siwca przo 
dUjącego nracownlka z Go' 
rzyc, delegatem na II Zjazd 
partiI. 

(J5) 
• • • 

W Przemyślu odbyła s·!ę w 
dni1l 17 bm. V Konferencja 
i\\iejska PZPR. W obra<lach 
wzięli m. in. 1Idział: tow. Sta­
nisław Boruckl - czlonek eg­
zekutywy KW PZPR. delegaci 

wybrani na zebraniach orl2'anl­
zaoCii parlyjnych oraz zaprosze­
ni g-oście. 

Refera1, omawiający aktual. 
ne zadania miejskleł Ofl<aniza­
cli parlvinej w świetle wytyCZ­
nych IX Plenum KC wygolosil 
I sekretarz KM PZPR tow. 
Chudzik. W dyskusji nad refe· 
ratem zabralo glos 29 towarzy­
szy. którzy poruszali aktualne 
problemy gospodarcze, społecz­
ne i ku:turalne dotyczące1ere­
nu miasta. 

Na delegllt6w na II ZJazd 
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotn'czel wybrano law. Sta­
nisława Boruckieg-o - nrzcwv­
dniczą-cego Wojewódzkiej Ko­
misii KontroH Partyjnej. oraz 
Stanisła·w8 Chlldzika, I sehe-
1arza KM PZPR. (w) 

Nieeh ż"je Polska Zjednoczona Partia Robotnicza t-t 

przewodząca narodowi w walce -o pokój i socjalizm! 

Produkcja - mówi! minister 
- zamiast wzrastać, zmniej· 
sza się ... Wszelka próba walki 
z inflacją kończyła ~ię nową 
zwyżką kosztów utrzymania. 

/ , 
DZłS W NUMERZE 

JERZY PISKOR: 
Z problem6w Konferencji Po­
wiatoweJ PZPR WKolbuszowej . . 
JOZEF KRAJNIK: 
W toku kampanii sprawozdaw­
czo-wyborczej Pogłębiać Czyn 

Zjazdowy. 

JAN F. CHARNICKI: 
O dochodzie narOdowym I jego 

podziale, 
* • 

NOWINY TYGODNIA, 
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P(lemó~ienie wiceprezesa Rady Ministrów Zenona Nowaka wygłoszone w Sejmie 18 bm. 
(Skrót) 

. OBYWATELE POStOWIEI l 
Rząd pragrtle przedstawlt' 

.W!łln, li la Wa'iZ)'1I1 pośrt:dllll 
tw~m cah~mu spułeczeństwu 
OIt:klón' pudeJITIowane prz~, 
siebie prace, zmierzające dJ 
zapt'wnienia szybszego wZr'> 
stu stopy życi'lwej mas lud I 

wich w naszym kraju. J(, I 
nym z p<.vIilżnych i -l,mioslych 
kroków w tvm klE'runku ' jE'" 

, polHęła ostatnio przez rz~d u· 
,chw>łlil w sprawie li!pt'\~nlell!" 
nieztJędnych śr<)(:ków dla W7.1O 
stu hodowli ZWil'rz<łt ~ospod~1 
skich I rozwoju hilzy naswwei 
które I t!'kst zost~ł W~m: oby 
waltote po<;łowie. przedłożony 

Wi~lkle I odpowiedzialne Zd 
da.lia prllwadz4c!' do tego ce 
lu wymagają wsp01t1ej wy!,; 
żunej pracy pańslwa, rządu . j 
całego narudu. Znane są jur 
zarównoklasit robotniczel 
jak I całemu społeczeństwu II' 
zy, wysunięte przel kierowni,: 
two Polskiej Zjednoczonej Par 
tli Robotniczej. a ujmują"t­
pr"gram ' wysiłków w kierunku 
sZ} bszego po'łniesienia stoP} 
życillwej m;\s pracujących, o· 
~ólnego dohrobytu I kultury c:t 
tego narodu. 

Jednym z poó~tawowych wa 
runków po,lniesienla dobrobyt·] 
!uózl pracy jest wyrlatne zwi~ 
kszeniE' w ciąg'l najbliż~zyclJ 
dwóch ta! prorlukcjl rolniczej. 

OllllTny wysilpk klasy rob,,! 
tliczei. chlopów pr:tcu jljcych ; 
Intelh;encji S'lrRwl/. że moc R':' 
spodarcza l obr ,"na naszej oj 
czyzny :!:l1aczni!' wU<ls!a, ŻE' 
wkładnas1:e~o rlllrodu do wal· 
ki świa!ow!'go obozu demokra 
eJI o pokój zwiększ!! się z ro 
ku na rok. Poważnt sukces' 
ZSRR l krajów obozu socjali' , 
:tmu w walce o zachowanie I 

utrwRlenie pokoju ara:!: osi') 
gnlęcia dotychczi1sowych czte 
rech IlIt planu 6·letnlegl) stwo 
rzyły niezbędne warunki. td6rr 
pozwalają nam wysunąć ni 
Czo'ło zadR nie szYbsżego wzro 
Siu dobrobytu I kultury . . ludu 
pnrcującego mIast J wsi':'. " 
'ZWiększając: nadal stale moC' 

lIaszego , pr1:emysłt1, możemy 
dziś skierować znacznie . wic· 
cel ~rodków na rozwój tychga. 
łęz! naszel Ilospodarkl narodo· 
wej, które bezpośrednio sluż~ 
zaspokojeniu pofrZE>b m;\t~rlal· 
nych I kulturalnych ludzi pra 
cy, 8 zwłaszcza na rozwój roj· 
nictwa. 

Wysulllęte tadanfa 'IV pra~y 
nad podniesieniem rołniclwił 
~rzyjęte ' zostały przez naród 
te ZrozumienIem i uZl1aniem. 
Ruzwijająca ::Iię szeroko dy· 
sku~ja Mzebraniarh I w pra 
ele świadczy, że klasa robotn'· 
cza. chłopstwo pracujące i In 
teligencj;\ przylęły wsklIzania 
IX Plenum KC :PZPR jllko 
Śil.lSlne i doniosle i pl'~>?:r1ą ial, 
nailepiej wprowadzać fe w i:y 
cie 
. Co ·mu~~my prrect~ wszyst· 
klm uczvnlć, aby wykonać za 
dania pQLiniesienia stopy ży­
CIowej ludu pl'acula('<,)!o 
tnl<1.iSti wsI tV czasie jak naj' 
szybszym'? 

... Aby wykonać poeiawlon,e 
zadania - mówił Prezes RAoy 
Ministrów _ . Bolesław Bierut 
- ' trzeba uruchomić i właści· 
wie ustawić niezbędne siły i re 
zerwy, wykorzystać wszystkie 
arodkl dla przeprowadzenia 
nowej wielkiej ofensywy na 
całym froncie naszeJgos!Xl:' 
dal'kl narodowej. Mamy juz 
takle sI/y I rezerwy, mllmy 
n!ezQędne środkI, aby l'O?:wlja 
jąc nasz ' marsz do 6OCja1!7.r~lU 
podcIągnąć lxzede w6zystlOln 
powstającą nadmiernie w ty 
le prorlllkcję rolniczą. W tym 
celu na,leżv . w slclegcilnoś<:! 
urllcholl1lc'VV6zy"t k le rez~j'\yy 
tkw!ące . w IndywidualneJ · 
ch IOj.>S;;iej gGcjY.1d<ll'Ce .. dro 
hnotoWil;'Owej i ·)'·Z87. !'OW\1()' 

C%f\~ny .l'ozwój l'olnlc7.eJ spół~ 
dzlekz(',~i pl·\:\r.ukcyinej . l 
p~llsfwowy.::h gospodarstw 
rOlnych zs')e·y,i n!ć wydatny 
wzi'c·st pr,-,I1'l!<cjl rolnlc7.ej -
l'O.~llnnf!j i hodowlanej - w 
całym I'oln!ctwl;c. a wIęc ~a 
równo l1społecznlonym jak l 
indyw:clufll!1vm". 

Czy czyniliśmy dotychC'.7as 
WS7.ysfko. by uruchomić po-­
wa7,ne I'ezerwy tkWiące w roI. 

. nlctwle? C7Y kónkretnapo­
moc dl!! rhłQp-;lwa pl'aC!1 lilce 
go'w pivl\lO-;7""n;u pr<""lllkcji 
1'OInlczeJ była dostateczna? 

N!e·motemy tego powie­
dzieć Główny wysiłek partiI 
I rządu. muslal być sklerowćl 
ny na uprzemysłowIenIe kra. 
Ju. SprawHo to, te pomoc 
produkCYjna dla rolnictwa w 
wielu dzielnic-ach nie · był? 
wystarczająca . .co gorsza. po 
moc państwa na skutek złej 
pracy n!ektórych organów te 
renowj'('h !ile Za"is7.e dociera 
ła . do ~ych, dla kt6rych była 

. przeznaczona. Braki I wypa­
czenIa 'w'reall7.acji polityki 
partIl I J7Zadu na wsI orlh!lały 
się uJemnie na rozwoju pro 
duk('~1 rolnl('zeJ. 

By zmlen!ć ten s!.3n.rze, 
czy, by prżyspleezyć tempo 
rozwoju rolnlc'wa nalety do 
konać pl'7.egl'upowanla środ­
k6w I wY6t1ków I znacm!t' 
więcej uwa~1 skoncentrować 
na tym odcInku. . 

POrlstawowym warunkIem 
podnIesienIa zdolnoścI pro­
dukcyjnej gospodarstw chło 
p6w małorolnych I śrerlnio­
rolnych oraz skl/teczn!ejs;:eJ 
Ich obl\')ny pr7.ed wY7.yskll'm 
kuladlm jest WZI'OI'>t ich ak­
tywno-.~I gospooarc7.ej oa 
gruncIe zwlększcr..ej. codzien 
nej pomocy państwa. Aby to 
ooiągnąć, rząd podejmuje S7.e 
reg doniosłych kl'Oków, kt6 
re zmierzają do powatnego 
z'IVlęks~la zaInteresowanIa 
materi~ lneg-o chłopów w pod 
noszeniu produkcji rołnlczej. 

. Abv osiągnąć w ciągu dwóch 
najbmszych lat W7.rost cał" 
produkCji rolniczej ookoło 
10 proc. mU~lm" poważnit­
zWlekszyć prodllkeję zhM, 
produkCję Okopowych, pro­
dukCję roślin przemysłowyrh 
oraz Indowlę. . 

. Uchwała Rady Ministrów 
:!: dnia 17 grudn!n hr. w spra 
wie Z!3pewniepia nlezhędf1yr 
środków dla wzrostu. hodowl! 
7.wlerzl1. gospodarskich I 1"07 

woju ,bazy paszowej 7.awler? 
obSzerriy progrąm rozwoju ho 
dowl! I pomocy te' strony pa" 
~twa ludowego, pomocy któ­
ra znacznIe ułatwI . Chłopom 
tl'ałorolnym . I średniorolnym 
oraz spółdzIelniom produkcv ' 
nym podnoszenIe hodowli 7 

korzyścią dla siebie I dla cal" 
~c;> narodu.:. . 

. Jak przedstawia sIę obec­
nIe stan hodowI! w naszym 
kraju? 

W ciągu 9 lat dokona1fśmy 
ogromnej pracy nad odbudową 
hodowli ze tniszczeń wojen 
nych. Jeśli poziom z roku 1946 

. przyjąć · za sto · to . wskażnIK 

.wzrostu pogłowIa bydła wy· 
niósł w 1953 roku 189, trzod} 
cblel'mej - 364, owiec - 458 
l koru - 1.57. 

W. pogłowlO trzody chlew· 
neJ l owiec przekroczyl!~my 
znac7.nle stan przedwojenny. 
. Od kHku lat obserwujemy. 
że I'()ZWÓ! hodowll bydła Jes' 
lednak zbyb pow,.,lny w poró 
wnan.lu z n~szyrnlszybkoros 
l1ąeyml DQtrzehaml. 

Co slalo na przeszkddvle 
szybszemu rozwojowi hodowli 
fnwenlatza, a zwłaszcza bydla? 

Bezsprzecznie najpoważniej­
szvm hamulcem lest nienadą. 
żan!e produkcll pasz li! wzro­
stem oOl2'lowia. a zwlaszcza sła 
be 2aR'o~pocl3rowanleląkf pa· 
stwlsk. Mamy równieżzanied· 
bania w óie!el?'nacj! l zvwięl1iu 
zwlerzl)t. a pomoc Instruktażo· 
wa, udz'elana przez służcę zoo­
ie~hniczną IwetervnarvJnll lest 
wciiIŻ .leSzcze niewystarczająca. 

Niewvslarczaince równ'eż bv 
lo zao!J;:trzenie. w materialv 
budowla n€ na · remonty' i rozsze 
. r.Z€·ni~ ' pomieszczeń dla Inwen· 
tarza oraz \V sprzęt o:)tl'zebny 
do hodowlI. 

Stoi orzed nam; trudne iod 
óowi\?dzia!ne zadanie-nod· 

.. nies'"nia pOl2'lowia bydla o 
7."'-/0 Dr,,,, IV' ciiJe-u na :błi{ 
s~ych dwóch lat ' Tenwzl'ost 
DOg'l()l'Iia win il"1l iśtw Darze ze 
ZW'E'l(~zf<ni~m .m'eczno~c~ krów 
I wag'i rzpźnej bVdla. Równo· 
czesnie na Idv ulrr.vmaf znacz· 

'ne tempo wzrosiu pOl2'lowla 
trzodv ' clrlewnei I owiec przy 
·dalym zwiek5zartiu wydajności 
mie,;.a oraz welrw. , . 

Te w:"lkie z~t!al1la rozwoju 
hodowli i wzrost o p~lC)wia wv 
ma!Zaia duże~ wvsllku · bodo.-

wl8n~o z~stronv' Wszvstkłch 
fi!'OSpodBrstW. rolnych. Rząd. po. 
deJmulllc uchwałę. wzlał pod 
uwal/'e trudnoścI. iakie powsta. 
Iy na skutek slabszee-o urodza . 
lu żyta w tym roku. soowoOo. 
wllnego riekorzvstnvml wa. 
runkami atmosfervcznyml. U· 
chwala Rządu świadczy o tym. 
że paristwo ludowe. ahv OSią!! 
nąć zam'erzonv wzrost OCl!?ł<r 
\VIa. zaDE'wnl chłopom iak nai· 
wvdatn :ejsza pomoc właśnie na 
decvdu;ilcym odcinku pomocy 
paszowej. 

Jakie są główne kierur.kl po, 
mocy paszowej państwa? Na 
co pójdzie tvch 750 tysięcy t:ln 
pa~z treściwych? 

Ulrzvmane IV pelnl zostan:, 
harclzo kor7.yStne warunki bn 
traktacii, która puważnie wzro. 
śnie I wyniesie w 1954 r 2710 
tv~. sztuk trzody chlewnt'l 
miesn'l·<;l ,ninowej f bekonl)­
wel. WprO\v;\l'lzOI1a zogtajE' ') 
kresowo w /954 r~ nowa f.'f 
ma p·lmOCY w poslacl J1as~~ 
dla goo..<;oodar~tw IItrzvmują· 
cvch maciory W 19.14 r otrzy· 
mają ze względu na <;npcial'lE' 
warunki teg':'> roku orE'mię Da 
szowa równiei ci drloni. k!<S· 
rzv t:lOo$tarC7.1) w rama('h oho 
wfazkowvrh cl')~law sztuki o 
wad~p 1101lad t~() kgo. w7.g1ęu 
nie 11.1 kg. w zależności IJn 
raw Znacznie 7.wi~k5Za 'llę DO 
mnc pil'lcOWa dla g-l'o<:nnn'1~lw 
utrzvmui;\eych rozoł,.,dnikl u· 
znanE' ora7. hoclow('ów poopi. 
ml1iacveh w ramach kontra!{· 
łacil wv('hńw cielil'7.f'k. fa1ó 
wek, hl1haików, knur0W J trv­
ków. Na nrE'miowanit" r!n~tall/ 
nan rohowia7.kowvrh mleka \1.1 

związku z pfzE'winvwarivm Ich 
w7.ro<;tem,pr7.e7.11ar7.a sl~ do 
!lalkowo poważnE' ilnkl Da~? 
Zwiąksza się znilc'mie ilości 
P ... ·~z pr7t"7.naclonvrh lako prE" 
mia za WYWÓZ drl'wM8. wonI" 
nr7.p.widywanego wzrootu wy· 
W07.u. 

Tpn wielkI wvsilek PRństWil 
w dzie<hinie pom'ICV tlll,<izowpi 
dla wsi nmsl iść w parzE' l 

ppln/) mnhilizacja w~zvstkkh 
rezerw paslowv~h w' każdym 
llosn'Odarstwil!' rCflnvm. %. ~l' 
czeonym użvtkowanlem pa<7 
ł raclonalnvm tywienlE'm !". 
wenta rza. · Tvlko tą drr.!!ą o· 
~il\l:!!'Iierńv d-,hrp wvnik! l szyh 
IStv r01.wńl hoOnwli. 

Nie chodzi Jennak bYM;· 
mnlel o wyniki dorllfnl!, C7.. 
krótkotrwale. Chodzi o s'lw,'· 
rzel1letrwałych pod~taw -1la 
~ta!ego rozwoju hodnwll, a to 
da sl~ osiągnął tvlko dro~1j 
wvd~tnpgo rozszerzenia ba;>;" 
pa.51!Owej. 

Uchwala Rządu zakłada zna 
czną pODrawę ~ospodarkl !(f. 
kow<rpa~twiiSkowej I powię" 
~zehle oh~zaru upraw roślm 
pastewnych, 'a zwłaszcza sl~­
wu poplon6w letnie]! I ozimycn 
Poważną rolę odegra melio­

racja I nawodnienie. , W ciljgu 
naibllt.szvch 2 lat qbjętych zO­
IStanl~ budOWli nowych I ren.)· 
wacją Istniejąl'ych urządr.e'·l 
melioracyjnyrQ 150,4 tyS, ha, 
r.aś urząrlzeń nawadnialącyt:h 
66.7 tys. ha. 658 tys. ha tere­
nów pomelioracyinych zostallll' 
należvrip r.agospndarowanvrh. 
a na 2 fiFl'2. tys. hl!' dokonll Sl\" 
kon~~rwacll urządzeń . 

' Na· prace nawadniające l me 
lioracvjne na 6etkachtysl~cy 
hektarów państwo zwiększy 
nakłady Inwestycyjne w 1955 
roku 0 .70 proc. w stosunku do 
nakładu w · roku obecnym. 

ROZWÓJ hodowll wymA.~a 
7.nacmelio zwiększenia . zhl<r 
rówrOOlln Pcw;tewnych, zwła 
<;zczezlemnlak6w I buraków. 
Tam,gdzle nie ma warulików 
do uprawy buraków, należy 
rozszerzać uprawę brukwi l 
march 'vl pastewnej. 

Poważne znaczenie posili· 
da dalsze zwiększenie uprawy 
r.;oplon6w. ' . 

Dla ulllożliwienia zwlęks7.e 
niaporwlerzchnl upraw roślIn 
pastewnych . państwo zakor.­
tl~ak'tuJ~ I <;kupl w 1954 roku 
ponad 40 tys. ton nasIon i 
~prowadzl z za~ranlcy około 
2300 tOl1 nasion .. I'OŚlii1 pa 
~tewnych. 

HIszenie pasz - to rów 
.,Iei powiększenie bazy pflSZO 
weJ . U,>ows7.echnien!e kisze. 
nla zIemniaków parowanYch 
7clo<pcz.ęd7.i strat zwląwll1ych 
~ It"h Orzf'I'how;:Jnlem. 

W 1.Wh7kll 7. tym ncl,wałA 
zaleca · budowę prostych urzą 

dzed do kIszenIa pasz przy 
wykorzystaniu materlał6w 
mfeJscowych. 

Warto się zatrzymać na za 
gadnlenlu mleczn/?ścl kr6w. 
Mamy w kraju duto krów o 
małej mlecznuści. Wysok'l 
mleczność krów lapewn!a Włd 
śclwe żywlen:e. Dute . znacze 
nie jednak dla podniesienia 
prodUkcyjności krów poslaia 
właścIwy rozwóJ hodowli za· 
rO<lowej. Dlatego, ażeby przy 
-;pieszyć poprawę JakOŚCi ;o: w I •. " 
rząt gO'llpociarsklch pań~two 
hędzle ze wszech mla.r .pople 
rać rozwój hodowli zarodo­
wej, przeznacza znaczne kre 
dyty dla chłopów I spó!d/ielr: 
produkcyJnych m z~kur: 
sztuk zarodowych. Równo· 
cześnle wzrośnie poważnie 0-
pieka weterynary J na. 

Opieka zootechniczna zosta 
nie znacznie zwiększona, b~ 
dl) stworzone rejony zuote.:h· 
niczne; prezydia rad ndrod, 
wych zasilone zostaną przel 
nowa kadre zootechników, d 

\'v każdej grorpadzie zostan,e 
wybr;\ny przod')wnik bodowi' 
Przodownicy ci zostaną prze· 
szkoleni na odpow,ednich kur 
sa ch. 

Pomoc państwa ob('jmie ró 
w!1ież dziedzinę budownictw i 

Na wieś zostanie skierowq 
na znącznie większa niż do 
tvChCZilS ilość materiałów bu 
dowlanych. 

. Dużą zachętą I pomocą ' VI 
hoduwli jest pruW<ldz~mi pruz 
rząd od dłuższego CZ<lSU kun 
tral<lacjazwierząt. Kontrakt~ 
cj~ ta dobrze znana jest chI? 
pom 'i bardzo przez nich te 
nlona. Państwo zap~wnia chh 
pom dodatkową paszę,wę· 
giel i korzystne ceny, co dR 
je poczucie pewności każdemu 
hodowcy w jego rachunkach go 
spodarskich. 

Na rok 1954 jest przewidzla 
ny dalszy znaczny wzi'ost kon 
traktacjl - kontraktacja trz'l· 
dy chlewnej zwiększy się .0400 
tysięcy sztuk, b.ydła rzeżnegc, 
- wyniesie dwa J pął razawi.; 
cej, niż W 1953 roku. Dla. dal . 

..-eze-!:,o ro~oju hodowli trzOdy 
. . zakontraktuJe się w 1954 roku 

trzy razy więc~i prosią!.1 wal 
chlaków, niż w roku ł9.'53prz/ 
zagwaran10wanlti rolnikowi 
szczeg-ólni{' dogodnych waru!' 
ków Będzie więc lepszy male 
rial . do tuczu i będzie go wię 
cej. 

Rząd rozszen:ył znacznie kor. 
traktację . zwierząt /lodowi';! 
nyth. zwłaszcza cieliczek I ji! 
łówek hodowlanych oraz uzn ,. 
nych rOl:płodników - buha 
Jów, knurów I tryków. 
Równocześnie rząd rotsze· 

rZI system zwolnień i ul2 prze 
de. wszystkim dla gospodarst.v 
do 2 ha, a w pewnych waruo 
kach do 3 ha. Dotąd tylko go 
IIpodarstwa do pół hektarł 

· zwolni6ńe były z dostaw żyw· 
ca l inleka. Od I stycznia 1.951 
roku będą zwolnione z dostaw 
mleka . i żywca gospodarstw;\ 
do I ha oraz gospoo;\rslwa do 
2 ha - w wypadku gdy rodzi· 
na jest wielodZietna, bądź gdy 
gospodarz ma powyżeJ 60 łat. 
a ił gospodarstwie nie ma in· 
nych czlonkówrodzlny w wie 
ku ponad 14 lat- zdolnych 
do pracy lub gdy Jedyny zdo' 
nydo pracy . członek rodziny 
chlopskiejsłuiy . w . woj!ku, 1\ 

nl.e ma kto pracować nil go· 
spodarstwle. 

JakI jest cel tych ulg 
zwołnleń, kt6re rząrl przyzna 

· Jepr7.ede w!;7.ystklm ble<locle 
wleJsk!eJ? Te ulgi I zwolrile­
nla - to pomoc pańsIwa dla 
ble<loty w c.e1u umocnIenia 
Jej gospoda.rstw I pOdn!esie­
nla Ich p~ukcjl. Te ulgi -
to broń dana Jej w ręce do 
walkI i wyzyskiem kułackim. 

Ntezwykle donIosła Jest 
również Uchwała Rządu w 
sprawie rozwOju' hodowli -
dla chłopów średnIorolnych, 
kt<kych udział \V honowll Jest 

· bal'dzo wyhltny . Uchwała til 
uma.c.flia prześwia~c7.enle ch lo 
pów średh!orolnych. że poo· 
sIwo lildowe dba <> rozwój Ich 
f5'99 podarki i zapewnia Im 
zw:ększonedochody za rze-
telną pl·acę. . . 

Szczet'ólną tl'uskąotacza 
państwo ludowe' rt>zw6J hc· 
dowli w spó~dzietniach pro· 
dukcyJny('h. . 

' Uchwała Rządu 7. dnia 17 
l('r11rlnla n;l,l<lad~ na PGR no­
we poważne zadania - PGR·y 

winny stać sl~~rodkaml W7.o 
rowo postaWIonej hodowli, co 
pQzwoll Im w wIększej nIt 
dotychczas mIerze zaopatry' 
wać spóldz!e:n!e produkcyjne 
I 1ndywidualnych chłopów 
pracuJących w ma.tĄr!ał ho­
dowlany wysokiej Jakości 0-
raz dostarczać państwu coraz 
Większej iloś<:l mIęsa, tłuszczu 
I nablaiu. .. 

Do dalszego rozwoju hodo­
wli w państwowych gospodar 
stwarch rolnych . przyczynI s!ę 
n!ewątpllw!e'zmjana systemu 
plac w kIerunku zwlększeri!a 
mat>e-rlalneJZo z,alritęreoowanla 
pracowników zatrudn!onych 
w hOdowli wynlkalnl produk­
cji. Opracowanie tych zmla.n 
w system!e płac w PGR-ach 
dobIega Już końca. 

Prst'nę· poInformować Wy 
SQką Izbę o szeregu przed­
SlęWllęć, które wnaJhlli:slym 
czas!e hędą podjęte przez Ra­
dę Ministrów. 

Wykonan'e plan6w rozwo'u 
produkcji rolniczei wyma2'a 
umocnienia i sprężysieg-o kie· 
rown:ctwa sprawami rolnvmi 
w teren;e. Służyć lemu bedz:e . 
uchwala o or~anizacli woje· 
wónzkich i pow:atowvch zarzą· 
dów rolnictwa, lak '''wnież u· 
chwaly zapewniaiace k'lDSZe wv 
korzystanie' special':s·tów·rolni· 
ków. 
Pałąca sprawą OT!!anłzacii 

nasiennictwa I dalszegoo ieg-o 
rozwoju w kierunku pelneQ'o za 
bezpieczenia naszegoo ro'nictwa 
. w wysoklei jakości nasr.ona zo- . 
stanie uporządkOwana w nal· 
bliższym luż czasie. 

Zaopatrzen!u ro!nlc!wll w 
większą ilość maszyn I narzę­
dzi ro!niczych ' 01'11 z ' IlOSPo­
dantw chlopsk:ch i robotników 
rolnych w mater:alv budowla· 
net drewno użytkowe I inne, 
pośwkcon~ bedą, specjalne u· 
chwały. 

W:elkle znaczeni~ dla malo 
! średniorolnvcn chlopówllo· 
spodaruiacvch' indywidualnie 
pOs:adaćbędzie uregulowan!e 
6prawzwiazllnych z praclj I ()­
'płatami za uśluq! .G0M oraz 
.sprBwn:eisia nii dot~hczas or 
Ilanizacla pomOCy 5ąsledzklel. 
Będile to niewątpl!w:e da;szv, 
poważny krok w pomocy pro­
dukcvjnei dla biedoty chlop·1 

sklei, w og-ranlczanłu wyzysku 
kułackieg:o na wsi. 

Przvgotowana uchwala <" 
usprawnieniu pracy POM·Ów 
zm:erza do orgoa n:zacvj neg'o ! 
gOSpOdarczego u;nocn'enia spói 
dzie!ń produkcvjrvch. 

R!'~łizacja uchwały w spra­
wie rozwoju hodowli. lak i 
wszystkich naslępnvch uchwał 
rz~du winna . stać w centrum 
uwa!!i wszystkich organizacji 
po!itvcznych. spoll'cznvch t go­
sponarczych. a w pierwszym 
rzędz:e rad na ronowvch. które 
.w pełni Doczuwać s'ę winny do 
odnowierlzia!noścl za rozwój 
ro;n~ctwa na swo:m terenie. 

Wysoka Izbo, mamy · pew­
ność, że isl<lieją wsz .. lki,. wa­
rUMki d!l1 szyb.;zego w'ros; u 
stopy :i:\,ciowel ludzi pr?cy IV 

naszym kra iu. Skąo cl~rpie· 
my t~ pewność? Pewność ! ę 
cZt'rpiemv stąd . Ż~ mamv sze­
roko rozbudowany przem,'~1 
socjalistvczny, którl' POdO!A 
stawiam'm mu zadaniom i 'a­
(lIlR' r7.Y rolnictwo w n;e~hęń,lJ 
ilość maszyn, narzędzi roln;· 
cwch i nawozów 6zturzr1vdt. 
Pewność t~ czerpiemy st~d. ie 
chłooi pratujacy dążą wvtrwi!· 
Je do pndn;eslenia SWE'j P"o' 
dukcii Pewność' le C7 Prniemy 
~tąrl; że w<;kar.an!a IX Ph~nlfl1l 
Komitetu Centralnego polskid 
ZiednnC7,l'nE'i Partii Rnhotni· 
cZP.j wvwolałv w ma~ill'h ola­
cU'ącvch gl~hnki oddźwięk ! 
szczere zadowolenie. 
Rząd tyje głęboką nao7.ieią , 

i'e poparcie ze strony WYSrj­

kiego Seimu podJętych przez 
· ruid uch\V~1 w dzieazinle roz 

woju hodowli; ?azy pas.zoweJ, 
że aldywne wspoldzI1lanJe oby 
waleli posłów w realizacii tych 
uchwał - wydatnie Plzvczvnł 

sie dQ ich popularyzacil wśró~ 
najszerszl'ch mas Ch!OP6tWIl 
praeujnceg-o, wśród całego na· 
rodu Będzie to niezwykle wa· 
tnym i. doniostvm. krok;pm . w 
i<ierunkil rozwoju całego naSle 
go rolnictwa, I tym Gamvm -
w kierunku szybs7.egoo wzros· 

· tu dpqrob0u m 115 . pracuJacych, 
'ci) przV3narzać będzie"nnwvd~ 
s" nowych Oslągl1ieć; nowe) 
potf".qf nasui .0iczv7.!1ie 

(Hucznej d!ugotnvale okla-
5ki). 

. · · Dloga ... ". 
nieofjraniczonych 

n,'tJŻ [ill'OŚC; 
(C;ą(l dalszv ze str. 1) 

dr!n I całej wsI. · ~tąd też ce . 
lowym Jest aby na walne ze­
braala spółdZielców zaprasza 
ni byll chłopI lndywldualnl z 
tycb gromad, w których znaj 
dują 1I1~ spółdzielnie ora1: oko­
licznych wsI, aby II~I mogU 
zobaczyć, Jak spółdzielcy go 
8podaruJą. Jakle wysokie do­
chody osIągają. I Jakle ,Ula: 
Ją zamIerzenia na prz>,szlo~C, 

Gdy mowimy o oslągnlęcla.:h 
chlopow !półdzielców nie wol­
no nam zapominał. że stał) 
sl~ one możliwe dzl~kl pomo­
cy partII. rządu ludowe~o I kla 
sy robotniczej; dl:i~ki temu, 
że spóldzielnie korz}'stllły· I 
maszyn .1 sprzętu rolniczego 
POM·ów, I dostaw nBW01:UW 
sztucznych, kredytów itd. Bel 
sojuszu z robotnikami, wid 
nie mogłaby kroczyĆ do postę­
pu, wyzwolił się spod wyzysku 
kułackiego, budować swoją d.o­
statnią I kulturalną przyszłos~. 
I dzisiaj gdy spóldiit"lcy pod­
sumowują bilans' swoJej cało 
rocznej pracy, fo ze spokojem 
patrzą w przysżlOść, . bo wie­
dzą, że nadal będzie 'Im oka­
l:)'wana wszechstronna po· 
moc. 

Przy zapowiedziach udziele­
nia ,pomocy gospoda'rstwom In­
dywIdualnym w przemówle· 
nlach towarzys7a .Bleruta IU7 
na Centralnych Dożyrikach w 
Szcuclnle, a .• statnio na IX 
Plenum KC partii mocno pod­
kreślone zo~tało. 'że słlółdzll'l­
czość produkcvlna lest· wyższą 
formą ~os!)()L1'1rkl chlopskip.i. 
ledyna droga ti/a malo i . śred· 
'Ilorn1nvdl ch!-)nów WłO"~Cd 
Ich do dobrobytu: formą, któ· 
ra znosi lJon7;al 'wvZ"sk kła· 
~owV. Ip~t w,,~,,"~triw~r ... w;! 

rozwiąruJe ealkowicle problem 

pełnego zaopatrzenia miast oJl 

żywność, a przemysł~ .w s~­
rowce rolnicze, powazme fi­
kwlduje dysproporcje mlęd.l.Y 
rozwojem przemysłu, a rolnrc­
twa. Perspektywa rozwoju 
wsi to socjalistyczna pi'zebu­
do~a - spółdzielczość produk 
eyjna. Na tę drogę .weszło już 
tysIące malo i średniorolnych 
chłopów i wstępować będą dal­
sze masy prac~Jącego chłop­
stwa w oparciu o doświadcze­
nia naszych spółdz!f'lni produk 
cyJnych o Ich dorobek, który 
Jest mocnym ar!!,umentem prz.e 
clw kullIckim bredniom , us'­
lowllnlu zahamowania ro"woju 
spółdz!e!ezo§cI produkcyjnej. 
Jasno wlec trzeba so"Ie rów­
nld z:dil~ sprawę, że pomoc 
rZ8du ludoweR'o dll! ~os"o­
darstw Indywlnualn,ch. dl~ 
wzro!tu !ch 'produkcJI rolnej 
nie oznaó!a wcale zahMłlIowa' 

· nla rozwoju słlóldzie1czoścl łlro 
dukcvinei. odwrotnie - ula­
twl chlopom slvbclelzrnlU­
mleć, że ~os"oclar\ra Indvwidu­
alna ma pewnt I1'ranlcl' roz­
wolu I pomoże Im nrll"4ł. do 
soóldz;I'Inł ilrodl"'cvinel. Prle­
dei tOW;>r7.V~7 B;eruł powie­
dział n~ IX P/"num: · 

.. Oliś luż ~m;a'o m"7j'łlly 
powip,.Jzłpć. il' tPQ'1l hI5tnry- , 
czne<ro pr7p"'triu. Idórv roz­

. poci?łslp na wsi pnisklej, 
pr7.plomu slel!lłi,,('p~o (I" naj 
Wipl'S7.vr.h po(lstaw żvda ł 
bytu s('tpk tv~iecv mi~s7'·~,i­
ców wsi, nikt iuż l1ie- jesł 
w stani" PowstT7vmać". 

,1 oraculpra w;pś rZE's~owskJ 
nó/(łzie \V~ir~':;'n3 nrO!Ja nrzez 
oartle, tr-'Vż tvllto ta clro"lI za­
cewnl iel D e I n y rozWóJ iy 
cia matprl~I ... eao I I",'tllr?'ne­
p'o. C7N'O dowf\,f"'m sa o~ia­
O'J1łp(,~;l w",t'a"'''w<;I"p nf,"''''"it 
n~ wQ1ł1',rl, 7tYrt)m~",,,pnł~,.,, W 

spółdzIelniach produkcyjnych. 
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\\l CiąglląĆ \Vięcc,j 
grorlltldq, 

lJiedoty (lO ' rządzenia 
GS-cm, , GOAł-cm . 

1\T a odbytel Os'łatnlo KonIe-
1\1 renrii lI<>wiatllw~j PZPR w I 
Kil bu~wwą· .towarzysle w Ivl; 
ku,ji wskazali na wielu pr!.v 
kladach IJiewykurzystane .. 10' 
tąd rezerwy w rolnictwie, mó­
wil· dllżo o ,putrzebie rOlhud, 
wy organizacji partyjnei ora2 ° lepizym piż dotychczas t'O 
litycznI m kierownktwie org.l 
nizacjami masuwymi. ' ! 
Podniesienie wydajności 

z hektara 

Z <łgadnlenie podniesienia ,liv 
dalnuści z hektal a przewi­

Jalu się \v wypuwiedlia~h nic 
mai wszystkich dyskutantów 
MÓWił także o tym sZNoko w 
pod;u;]1owaniu sekretarz KW' 
PZPR taw , J ędryszl zuk 

Wiemy wszy~cy . ' że pow'al 
kolhuszowski to powiat wybil­
nie rolniczy ,o pia.;zczystei g'~­
ble i dlatego należy zmobil1-
zuwarwszI slkie siły, nŻ'l'by w 
lalach 19:')3 i 1954 pudnie'" 
wydajność w , rolnictwie o I Q 
prx, 

P:Jdniesienie stopy życlow(~j 
fnas pracujących możemy lp. 

raz sZl'briej realizować, ponie­
waż: zbudowano u nas pod 
stalvv ciężkiego' przemysłu, ko­
rzys tamy z przyjacielskiej i 
bezinteresownej p Jmocv Zwią­
zku ' Raozieckiego I . krajów de· 
m;Jkrarji ludowej, zacil'śnia'11V 
coraz bardziej współpracę 'gl;. 
spodarc7.<) z krajami nhozu po 
koju i dliltego,' że uległy dal­
Gzemu poważnemu wzmocn'e­
niu s!ly pokoju na całym świe-
cie. , 

Jecl.,ak szybszego poclwvż­
sze.,ia stoDY tyciowef nie d'1, 
komimv za pomocą dekretów, 
I dla~('[!o delega.cl na KonIe-

, rE'ncii p.,wiatowef w~kazvwali, 
:i.e reilIizacja WytV<'7.nvch IX 
PlenIIm 'leżv przl'rle wszystkim 
IV na ~zvch rękach, 

Co powinno pom6c nam w 
pracy na wsi? W pracy pnmo· 
Że'> fl~TTf '5tnso'Wariit" tfólfeaVllI'j 
formulv ' LE'n'ina' W oowieciE' 
kolfHI~7(',v,ldm fes! pr?;E'ri~ż 0-
lwio 7000 gó.Spbclarstw do 3 ha-:­
Te hip,i.,te naleiv wOTllwarlzif 
d0 rZ;Jr!z('nia g;omllrh, e-mina. 
GS-PITT i (j()~- .. m Bipdnł/l ' nn'l 
winna' rlecydować O swoich 
sprawach. ' l 

A teraz &aatanówmy sił w 
jaki spusób zwiększyć wyddl 
nuść z ha w powiecie kolbu 
,zow:;l<illl, W pierwszym rlę' 
dzie należy stosować płodJ 
Gmiany. rzęduwy Sil~W zbóż, la 
hezpieczyć obornik, itd, 

Za.:>palrzeniE' bydła \V pas7.~ 
również ułegnie puprawie, jr­
'-eli chłupi przystą pią do od 
'<wa$7enia łąk. Można takżr 
wykorly~tać, skutt'c:mie łąki 
p·,rlml,lde które niloają się do 
uprawy wikliny zużywanej l 

kolt'i przy produkcji niektórvch 
przc'dmi()tó w pofrzpbnvch w gu 
-;porlar~twie chłopskim 
Om~wiająr koleino sprawy 

wzrostu produkrji z : ha nie<;po 
~ńb oominqć <;aoownic!wa, któ­
re w powieriE' knlhusZf)wgkirn 
7.aimuie ohs71n ol<oło 120 ha. 
Ilośf ta nyłi1 mała , poni('waż 

, wlaści ciele saóńlv n;~ mieli Il~ 
miejscu rynku zhytu na owoce 
DlAtego IV latarh najbliższv'h 
planujP się uruchomienie pne' 
Iwórni (,\\'ocow i suszarni , co 
niewąipliwie pohurlzirolnil<ów 
do rozs zerz"n ia <; adownictv, a 
Równ i eż po~f aw :enie na wvż 

~zvm niż ootyrhcras poziomiE' 
11,)(lowli musi stale sOOCZVW!I.' 

w ceni rum uwaQ'i organi7a,'!i 
narłv i nvch Np w !!minie Mnj, 
dan ,: najcluje się 2R7 ha 11k 
i paslwioSk, które nie są nall' 
7.vcie wvkof7vstvwane z powo­
clu zbyt mall'go zai.,teresowa 
nia miej<r0wvch chlonów d1A 
snraw hoóowli Podohnie sv· 
tuacja or7."rl,I Rw ia 6ię niemal 
w każdej ~inie. , 

UmocnienIe I r1ubudowa 
spółdzielni 

produkcyjnych 

Trzeba powiedzieć,' że dele­
gaci na Konferencję Po-' 

wiatową bardzo malo mówili 
o umocnieniu i rozbudowie 
spółdzielni produkcyj'nych.­
W sprawach zespołowej ' gOSPI)' 

darkł zahierali g'lós "",łącznie 
towarzvsZE'zainteresowani tzn 
pracujący w spółdzil'lniach pr;> 
dukcyjnych. Pozostali towa 
rzysze nie widzieli ścislega 
związku. jaki istnieje międzl' 
zwięks~oną pomocą państwa 
dla pracującego chłopstwa a 
zagadnieniem powstawania n", 

JÓZEF IlRAJNIK . 
Sekretarz ORZZ w Rzeszowie 

wych I ,otbud'bwy lut istnIe­
lących spółdZielni produkcyj 
nych. 

Nic więc dzlwnęgo, że \Ii 

kolbuszuwskim kursuje tevryj 
ka, jakoby partia zrezYRnowa 
ła z budowy spółdzielni pro· 
dukcyjnych TeorYlk,a laka iest 
l gruntu fałszywa I niesłusz· 
na Zwiększona pomoc państwa 
dla mało i śr~dniorolnych g,J' 
,podarstw przvczyni się do k­
go, że chlop szukajljc dals~E'1 
dr:Jgi ruzwoju. widzqc naOCl 
nie WVŻSZf.Ś{' gospoóarki' ze' 
społowej będzie świadomlrj 
przystęnował do kolek~ywu i 
walczył ° jeszcze lepsze życil' 

Pizecież spó'ldzielnia pr.· 
dukcvjna w Weryni osiągm'la 
lepsze zbiory llniżełig-osnoon 
rze indyw:dualni z tej groma 
dy np źyia o 3,5 q więcej 
z ha. pszenicy o 3 q wię,:?j 
z ha, ziemniaków o 70 q wię­
cej. 

Warto ~ię zll!em zastanow;ć 
dlaczego spółdzielnia prodll~ 
cyjna w Weryni pomimo trzv; 
letniej nrilCY nie przvięła (j.). 
tąd ani jed,ego członka, Swi"d 
czy to o tym,' że ezlonkow p 

spółrl7.ielni odizolowali się "ri 
gromady, ŻE' nie pracują z: 'll' 

dvwidualnvmi gooporla r 7.am , 
że 'na konkrE"tnych miejsco· 
wych ' przvkł~d;H'hnie wy jaś· 
niajlJ mało I średniornlnl'mn, 
o ile lelJ'7.e i ' dostatniejSi!:' 
,tało <;;E' irh żvcie. 

Jednak s[lółdzielcy poznal' 
swoje dotychczasowe nit"dórią ' 
gnięcia , Wynikało to zresztą 
z wystąpień poszczególnvch 
delegatów, którzy stwierdza!l, 
że obecnie nas-lawili się prze'~e 
wszystk!m na produkcję zb()ża 
selekcvjnego, które przezna· 
czone h~tlzie Jako zhoże siew­
ne dla pracującego chłopstwil 
Postanowili takie nracować 7 

po~zczeg-ólnymr chłooami prll 
cui<łcymi i zar1wcać do w~tE'~1n 
wariia do spóldzielnl produk 
cyjnych. ' 

Budowa I aktywlzac.la 
organizacji partyjnych 

Niemal wszyscy dyskutanci 
mówili o potrzebie dalSZej! 

rozbudowy i aktywizacji g-ro· 
marizkich or[!ani 7 acj! pąrŁyj· 

nych, Towarzysz. wskazywali, 
że jednym J powodów slabei 
dotychczas rozbu'"duwy organi 
zacji partyjnych lest mała ak 
tywność organizacji zetempulV 
s.kiej która, prz~cież w pierw 
sz"m rzędzie powinna przyspa 
rzać parti! nowych kandyrla 
tów_ 

Ale tuwarzysze nie zdawałi 
sobie sprawy, że gdy np ..... 
gminie Niwi~ka słabo praCUle 
ZMP to w nierw ~zym rzęd7.:e 
winę za taki stan rzeczy [lon'. 
-si or~anizacja partyjna .. J<ló;CI 
jesl przecież politycznvrti' -kie· 
rciwnikiem zetempowców, 

Trzeha zatem IV wi~kszvm 
. niż " dotychczas stopniu zapra­
r,zar na zehrania partyjne be/. . 
Dartvjnvch chł'mów prac'ulą' 

, cych i przodujących zetem· 
powców. którzy w toczącej się 
oht'cnie dv~kusji przE'ózjazd,)· 
wej \VvkaZllj1J dtlżą aktvwn '3{­
radZąC nad sprawami gTom'l' 
dy czv gminy, I właśnie· wśrf.-j 
t\'ch ludzi należy w:dzier pr'v 
szlych cżłonków naszej partii 

• • * 

Konferencja Powiatowa 
PZPR wytyczyła kol b'l' 

-stowskiej organizacji puważne 
'zadania Postanowiono m, in , 
w dalszym ciągu umacniać i 
wzbogacać Czyn Przedzjazdo· 
wy, przygotowywać wieś do 
sprawnego przeprowadzania 
akcji wiosenno-siewnej: wiąz,\ć 
nasze wielkie i realne zadania 

'l!: sytuacją międzvnarodową , 
mówić o wzrastająceisile 0-
bo:w pokoju na calym świec:e. 

W centrum uwagi kolbusww 
"skiej organizacji będzie się 
tnajdować zagadnienie rozbll­
dowy i aktywizaCji organizarii 
partyjnych, dopilnowanie aże· 

, by zW;f>k<;zona pomoc p'aństwa I 
,dla wsi óntarla do rąk prac L1 -
jljcvch chlopów I zwróceni\:' 
szcze~ólnej uwagi na konkrei· 
ność pomocy' są,sledzkiei, któ' 
ra, dot~d fig'urowBia rac7.el n~ 
panierze lub bvła w małym 
stonn;u realizowana . 

O w~I<~7.,",n'''('1, IX PI~nu ' 
i ' w tej dziedzinie musz;) 
pamietar _wszvscy członkowil' 
partii i wC'!elać j!, w życie \\­
codziennej Prracy narl,,!",,!. 

J. PISKOR 

Itr 8 
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Zaczęli. od Domu lluItury ••• 
B yla Id póbJa godzina, ki. I 

dy Janek wrócił do domu 
Na prz.llwitanie otrZlłmal od o/­
co klika orzqkrych słów - no 
'lore$zcie wr6ciłeś - i}()d wIe· 
czór - co? Kiedy się skończy 
lut to li12enie i buntowame 
tl/cla wyrostków - zjeść tylko 
orzyjdziesz do domu, a pOln 
Iym żadnej z debie pomOGq 
Co się za dZIecko wyrodziło -
lam~nlowala matka załamu/ac 
ręce Nic ty/ko zebrania, fi., 
kie~ zhiórki, /Joll.awędkl z chlop 
cZl/skaml, driewczlłnami, Icr­
kieś wC/;aulq do Ni~ka - to 
Idko mu w RłnWie. A no, h" 
rm i Ct w.~zqsc/l r ZMP cń( a 
ten dom Rromadzki có stoi n'p 

I"'Wflknurzonl/ ,l1nd la ,~pm pru 
nieU l stawiar na Ip/ parcoli 
onu~zcznrlel i z tll'n {fI/n;ą dro 
NI,~ka - wIliaśniła sprawę sin 
slra Janka. 

* • 
M ' ,~l o zhudm!'fll'/iu I1ror~l'(n 

domu w Wólce Bielif:­
skiel. w którum znald7i o (J"­

mieSZD1'enil' świetlIca, b-blio '!" 
ka, sala f<ier i zabaw, pokOik 
dla snUl/sa - bttdflwa{o III/!­

ka, Zaraz rano podziplU <ii! 
z zetemoowcami z sq.siedl!i::h 
domów wiadomn,~riCJ o UZwp· 

[.>niu 'la Drzeniesipnie budowa· 
ne!!o w czasie okuDacii do'nu 
ludowego pod lasem, na Dar-

, cel~ uŻl/tkowanq. Drze!! Jann 
KIlDca. Wiee<:orem postanowil 
zwolać zebrani/! zetemnowski ' 
lak zwykle l.! sołtysa Stan/slll 
wa turawa. 

l /Jowiadomien/em członkć''(}, 
, lMP (w liczbi/! 40) o maiq­
cym sir odbyć każdorazowo u 
braniu nie mial wcale kłopotu 
S!,gnal Janka Dybko, przew 
kola ZMP w Wólce Biel!ńskiei 
znaią wszyscy. Wystarczy 
wyjść przed dom j usł!lszeć 

mełodi~ "szofera", czy iakie­
goś kujawiaktl gran q przez 
I anka na harmoni( Gb,q dOWIe­
dzieć się o mającej si{ł odbflć 

zbiórce. Powiadomienie WS'lII­
s/kich zetempowców prZl1 po­
mocy lankowego akordeon '/ 
Irwa najwięcej 20 minu!_ I 
wszyscy lak Jeden mą!!: zble 
rają Sl~ u sołtysa Tak też by­
lo w dniu 17 listopada. 

1 {oczno i ciemno zrobiło sl{ł 
, od zebranych w Izbie soł­
tysa ~tantslawa lurawl/. Dziś 
zebrali Się wszqsc/l, nawel star 
~i Zapnlm/i 00 brzer<i izl}ę, 
sień. a n/lwet cZI1~ł podw6rl:a 
WszySCCt z naOlfi?Oem sluchali 
slów Janka Nie mówił dł(lf.io 
lU iak m celu się zehrali Br)­
wiem wszl/,CI/ ,r1)1edzipll. te 
chodzi o orzeni"sil'llle'" ~/Jod 
lasll do celi' rum wsi mewy­
ko/iczonego domu, 

[(oledz! / - zaC7ąl, mamy lut 
zezwolellie na budowę domu 
1!7 UZllsknl1iu zezwo/pma w Pre 
z/ldium PR,V pomóIl,ł nam 
Drzew lP ZMP tow (i~iew­
ski. Robnlę I'/IUSiln/l ZIlI ząć od 
laraz Tall fest, ad il/ua -
r;dez~ Tli, Sl(; /l.{o<;/i z SIeni l 
czby lap'lnowału 'nieuPZsClna 
radość w,~ ród zell'mpowców . 
TllP ,7/1O nugumi O Rlinzuną p?­
wierzchni!~ soltysowej izby, 
klaskano w ręce. 

Ale mUSlIny wybrał komllp.t 
budowy .-:. podpowiedzI al ruz­
erttuzjazmowun; m zetempow­
ca/n soll!ls. A więc. Janek DL/b 
ko, sołtys S/artis/aw luratu, 
Janek \\rasyl, Julek od Pllsz­
ków, Jan KOI'!, Jan Kida -
posypaly SIę koleino załaszane 
kandydatury_ - Wystar('zy 6 
osób - podsumował Jan~k 
Jutro więc rozpocz ' namy pr'.!· 
cę - powtarzali wychodząc. 

To była na/WIększa wiado­
mość, na Icrką oddawnu cz.,­
kali zetempowcy z WólkI B:e­
lińskiej_ Na 'lic przydały się 
różne kombinacie Tomasza Ha· 
buty, który /Jodsuwał taką ml/śl 
zetempowcom .. jak wy Janka 
DybkoweRo namó:JlJ/cie na bu­
dowę domu na skraiiI wsi -
iak b,' lo, to nie pożnłu/-cie" 
(miala to oznaczać prZ/lr?ecze­
nie wynawodzenia). Na nic 
także przydały się C'lrste skar­
gi żOlly l_ Kupca, którq nie 
chciał oddaćgromadzkiel "ar-
celi tv centrum wsi - do mat­
ki Janka Podsl/cani" i 5ZC ~u­
cie przedw ze'tem"~riłtJjm ,iL'" 
buze bardziej ubojow'rto mlo­
dych. 

Tegoroczna kampania sprawo! 
dawczo-wyborcza do zakłado­

wych oJ'l:anlzacjl związkOWYCh 

objęła wszystkie bran!e ' związ­
kOWe w liczbie 20, które w pler 
wszej kolejnOŚCi przystąpiły do 
wyborów 3M rad oddzlałowycb 

I 1,594 rad' zakładowych (mlejsco 
wycb). 

W toku kampanii sprawozdawczo-wyborczej pogłębiać Czyn Zjazdówy 

Wdniu 18 lis/ooada od ra­
na przystapiol1o do robl)­

I./f , DroRa o dlugo ,~ci /Jół klio­
metra :viodąca z Iflólki w st'o­
nę lasu zaroiła się od wozów 
i ludzi Większość obywateLI 
Wólki Bielińskiej bmła udział 
w budowaniu now'go domu. 
Prz!'szedł lak~e pomar<ać r,/_ 

ciec Janka w "rzenoszeniu de· 
sek i berek. Wsz/lsc/f wSOÓr"! :C1 
pracowali. Jedni na plncach 
przynosill deski, inni na fu,'. 
mankach i taczkach "r?ewozili 
drzewo na Oflrcelę. Dnm musi 
być w /Jo,~rodku wsi, Musi b"ł 
w nim pomipszcunle dra mło­
dzieży na zbiórki i zebrania, 
na studiowfloi~ "Mr" '(10 Por?­
dnika Rolnika" I fachowych 
wia.domn,~ci ro!nlczurh, cele'n 
podniesienia wydajności z ha. 

Przygotowani. do kampanII 
Iprawozdawczo-wyborczej, oraz 
lłUIl przeble, wyborów, w wI~­

klzołcl zaldad6w mlaly pował­

ny wpłyW na mosowołć zobow14 
liG, co wyrda ,Ię wzrostem licz 
by wsp,~łzawodnlczącycb o Je 
proe_ w stosunku, 40 mte.!J!ea 
pddzlernlli .. 

Np. w Z8M w Mielcu Rada 
Zakładowa wvkazała w sprawo 
,zdan!u, że dzięki pracy maso­
wo-poi itycznej współzawodnlc· 
twem zostało objęte 74 proc. 
zal~. 00 w e-łówne! m.ierzł' 
prl!:vczvniło sIę do wvkonanla 
planu rocznel2'o luż na dzień 
20 października br Konferen· 
ela wvhorcu w tym zakładzie 
podkreWła równlez poważny 
dorobek za log-I wvrażaiacv się 
w konkrl'!nej pomocy tamtej-
5ZI'2'0 aktywu w org-an:zowaniu 
spńlrlzil'lni produkcvjnei we 
wsi Rożn : atv. oraz czterech ko­
mitelów zalożvci~lskich I 4 
gruo chelnych - w innych g-ro 
madach OI)W, mieleckies:a, co 
jest ooworlem wła<iciwl'go zro­
,wm'enia przez radę za!(ładQwą 
-, pi1d , Iderownictwem zakł8do­
we; ,oreariizacjl , oartyjnei -
istoty SO: lłSZU robotn i czo· chłÓp­
skipl!o i koniecznoścj jeg-o ,.po-
g·lęhiania. ' 

Ta forma pracy - niewy­
czerpująca jednak całokształtu 
zagadn'ień. którymi żyć Winny 
org-anilacje związkowe w ' u· 
trwa!enlu soiuszu robotniczo­
chłopskieg-o - stosowana była 
również I przez inne zwiazkł 
jak nauczvr-:e!stwa I metalow­
ców, które prócz pomocy w or­
~anirowaniU: I~óldzielril ~ro-

dukcyjnych popnez swóJ ak­
tyw prowadziły szeroką propa 
~ande dla zahezpieczenia pel­
ne! realll!:acil zooowiązan towa· 
rowo·finansowych wobec pań­
stwII\ 

Np. w PZPL HLnlanka" Kro­
mo ' na zebnmlach wYbornych 
rad OddziałOWYCh dyskntancl 
skrytykowali klerownlctwo .. 
pr6by likwidowania trucleJ 

, zmIany • braku odpowiednIej 1-
JoJcl lurowca potriebne,o do re­
alIzacji powunych zobow!J!A4 
zjazdowych, co J." objawem 10-

cjaldemokratyemeJ ucl.czkl od 
trudno'cl na odclllku zabezpleu. 
nla w .urowce. 

W przemy'l. naftowym WIele 
załóg rozumlej"c wplyw kIerow_ 
nictwa zakladu Da wYkonanIe 
planu domaBało si., by pOlzcze_ 
gólne dyrekcje poczuwały II, do 
odpowledzlalno~el za rozwój 
współzawodnIctwa pracy a nie 
tak,Jak to ma. mhijsee np. w 
jednej z kopal6, gdzle kierownik 
kopalni tow_ JaslOD uslłowal wI­
nić za ,łaby rozw6j zobowl"zali 
tylko Radę Zakladow", sam nie 
interesując się współzawodnlc-

,twem 1011 warunkaml socjalno­
bytowymi. 

W wielu PGR-Bch lak Odrze­
chowa. Rymanów, Zad~browie, 
brygady remontowo-budowlane 
podjęly zobowiązania dla szyb­
szego wykończenia izb miesz­
kalnvch dla robotników Idopro 
wadzenia do nich ś'Wialla. Ad­
minis1rac;a hotel! robotniczYch 
w Ustrzykach została ' zobowią­
zana do zabezpieczenia hoteli 
robotnlcl!:ych' na zimę w opał 
~ cl8ll1elsz, Dościel. Dyr,kllja 

Fabryki Firanek w Skopaniu 
poczyniła starania o lepsze za· 
opatrzenie skłepów wartyku· 
ły pil'rwszelpotrzeby. " 

Zainteresowanie wvboraml w 
branżach produkcyjnych lest 
duże, o CZym świadcl!:Y nie tyl­
ko frekwencia dochpdząca do 
82 proc. ł pozytvwne !Zlosv w 
dyskusfl. ale 1 troska o wlaścl­
wy dobór wladz Iwlazkowych, 
co wvnlka te wzmożone! czuj­
noŚci rewolucy!nel I zachowa­
nia demokracjI wewnlltrz·związ 
kowel. 

M. ID. aktyw swt __ llewy DM 

S Kroino nie dopu'clł de tono­
wania pn .. ezęłe mniej 'wlade­
mycla ' robotników kaadydatury 
bYle,. prsewodnlcSllc." RZ, -
kt6ry zeszedł na poaycJ' oportu­
nlzma, a zdemukowuy pod­
czu wyborów ullllowa! rOlble •• 
branie. C 

PomImo poważnych osIąg'­
nięc w kampanii sprawozdaw· 
czo·wyborczej organizacje zwiC) 
zkowe nie ustrzei!ly się wielu 
błędów. do któryeh fako glów~ 
ny zaliczyć należy oderwanie 
wielu zarzqdów okręg'ilwych i 
rad zakładowych od zai!adnleń 
Czynu Zjazdowego traktowanp.­
go jako oddzielne zai!adnienie 
od kampanil wyborczej., 

ZaznaCZa się to jaskrawo w' 
Zarl!:, Okr, Slużby ZdroW'ia, 
iI'letaiowców, Włókniarzy i Paii 
s!wowców. Aktyw zwiazkowy 
tych branf wysyłany iesl w te· 
ren t nastawieniem obsłuzenia 
l dolrzymania terminu wvbo­
rów beZ-Wskazania mu na ko­
n!iczność wiązania kampanil 
!prawozdawczo - wyborczej II 

Czynem Zjazdowym lako zana 
nia natzelne~o, l tak np. Zarz. 
Okr. Zw. Zaw, Prac. Służby 
Zdrowia zakończył jUl: wybory 
do rad miejscowych nasia wia­
iąc się łedvnie na dotrzymanie 
terminu, bez powiązania kampa 
nii wyborczej z Cz"nem Zjazdo· 
wym, czeg'o dowodzi fakt, że n.a 
49 zakladów pracy licl!:1jcych o­
gólem 246 grup związkowych 
tylko 7 układów podjęło zo­
bowlazanla obejmując 37 RrU" 
zwlazkowvch. 

,palnym 1Irakl_ w l!;unpanU 
wyborczej w nl.kł6noch ukla­
dacla pracy lo nleodpowle4ll1. 

' pny,olowane aprawodula Ifo 

ItępuJ"cycb rad, w kt6rycb pO 

ogÓlnIkowym przytoczeniu na 
w.tęple w.kazali IX Plen1lDl KC 
PZPR, bardzo płytko t nlewy­
cserpuJ~co wYliczono tyJko UołG 
zebrali, po.le~ze4, Itp., bez rłęb­
szeJ aaałlzy, co ,ni. ltanowllo 
podstawy do dyskusji, a ponadto 
spraWOZdania nIe obejmowały 

żadnycb wniosków, co do zadali 
zakładowej organizacJI związko­
weJ w zakresie produkcji I spraw 
socJalno-bytowycb w myśł 'Wska 
zali IX P''lnum KC PZPR. U_ 
,\anllo alę to szczeB61nle na wy­
borach rad oddzlałowycb u W16 
knlarty " PZPL Krosno, Luba­
czowsklch Zakladach Roazarnj­
czycb, Fabr/ce F'lranek w Sko­
panIu pow. Tarnobrzeg, Dyrek­
cJl 'KKN, WSK Rzesz6w t Innych 
gdzie na. 2 lub s-stronlcowycb 
spraWOZdaniach polow, atanowl-

, la. ezęśe polityczna (OgÓlnikO­
wo), a druga polowa lo jedynIe 
fracmentaryczne om6w1enl. nIe 
kt617da watn1.J~eJI spraw Itez 

pokazywanIa żywych lud:ti, oraz 
krytyki 1 samokrytyki. 

W szeregu zakładów pracy 
rady zakładowe nie notują 
5l!:czegółowo wypowiedzi w dy · 
skusji, a z kolei nle zalatwiają 
słusznych poshilatów' wysuwa· 
nych przez robotników na ze­
braniach wyborczvcl1 wZR'lęd· 
nie nie informują załóg ospo· 
sohie ich załatwiania. 

Z dotychczasowego przebie· 
f(U wyborów dla inslancji 
:wllll!:kowych wynika!1) poważ­
ne udania. z których fa,ko '12'Ió­
wne należy łralctować - ukon­
kretnienie Czynu Zlazdowe~o'l 
Tak więc w sprawoo:daniach u· 
stępulących rad zakładowych 
(miejscowych) winno być po­
pularyzowane współzawodnic­
two przedzjazdowe, co również 
winno zna!eźć swe miejsce w 
d"skusjl a sżczee-ólnle w ra· 
dach miejscoWych Zw. Zaw 
Slużby Zdrowia, Handlowców 
I Pa(\stw. Spolecznych tak, ahy 
Czyn Zjazdowy zostal spotęgo 
wany, by ani ' jedneg-o związ· 
kowca nie braklo w realizacji 
Czynu Zjazdowego 

Zarz~dy Okręgowe Związ· 
I,ów Zawodowvch winny wy. 
czulić, zakladowe orga nizacje 
związkowe, aby te nie zanied­
bywały załatwian-:a slusznvch 
postulatów wysuniętych przez 
załog'l na zebraniach sprawo· 
zdawczo-wvhorczych i zawiada· 
miały z/linleresowanych ospo· 
sobie \ch załatwienia - .zgod­
n1e ze w~kazan;ami IX Plenum 
KC PZPR. W lym celu każrla 
wypow:edź robotnika na zebra, 
nlu wyborczym wiim8 być 
.kr~tnl. notowana. 

R()óo{a oOs{ęoowala naflrzód. 
RosIli zrębll noweRo domu. 
Pracowano bez prurwy Led­
wo świt od wschodu ozna;m/I 
dzień na drodze bi~liń,~kiel, 

wiodQcej w stron~ lasll wrzało 
od praC/l, Nawet noc nie pru­
szkadzała temu amblttiemu 00-

stanowieniu mlodych. 
Marta!! Małek, lulek ł Ha­

nia od Pliszków, Janek SzrJ5-
tak, Józef Zak, Janek Wasyt, 
Tereska i lanek Puk, lózpk 
Łojek, Marysia Koń, Zllzia 
Grząsko, Tadek Maziarz, WS,?!I 

scy na czele 2 Jankiem Dybko 
u;alczyli o każdq. minutę i RO­
dzinę przy stawianiu domu. 

Przez 3 dni i 2 noce· - zet­
empowcy budowali dom_ Slfl­
nął nowy. kryty dachówką po­
środku wsi Młodzieżowcy po­
stawili na swotm. 

Z etempowcy z Wólki Bieliti-
skiej, budu;ąc dom, ;uż za­

częli realizować wyiyczne IX 
Plenum KC PZPR. Zaczęli .XL 
domu, rP ,którym omawiać b{!­
dą na;ważnie;sze zaRadniema 
wsi, od domu, w którym będą 
mieli możność prukon,a6 się d 
wszyscy, którzy rzucali zetem­
powcom, kłod,/I pod nORi, że tri­

ki dom iest potrzehnl) W'Il~'l:e 
w środku Wólki B'elińskipl 

GENOWEFA FAJGER 



I. 
~ ClołwtaClosoD, roIDDI ... a 

. cu rokll Pncnte poCIlI_wał 
"ya1kl Iwojej PRCJ', ,CI, ehee 
obUclye Cloch6Cl. Jaki pnyJllolło 
mu &,ospodarstwo, zasiada w dłu­
II ztmowy wlecz6r nad saptaka­
mł, kt6re lporzl!dzaJ w el1lll1l ca 
lelo roku. Dodaje WazyltkO, co 
wyprodukował w ,wolm ,oapo­
darstwle, po czym Odejmuje to 
wszystko, co wydał na cele pro­
dukcyJne, a więc na zIarno Ile­
wn~ nawozy sztnczne, DA opIa­
ty za korzystanIe z usłUI POM-u 
na dokupienie paszy Itp., a talc­
te pewną kwotę na częścIowe 
zużycie w ciągu roku własnych 
maszyn, narzędzI I budynk6w go 
Ipodarsklch. Po odliczeniu tego 
wszystkiego od swoJej całorocz­

nej produkcjI rolnIk dowIaduje 
,Ię, JakI uzyskał doch6d z 'o­
Ipodarstwa, .Iakl Jest nowowy. 
tworlony produkt Jelo loapodu­
ItWa. 

co TO .JEST DOCHOD 
NARODOWY 

PodobnIe wygląda sprawa 
w skali krajowej. Ta część 
pr.>dukcjl wytworzonej w clą 
gu roku. która pozostaje po 
odliczenIu zutytych w proce­
sIe produkCJI środków wy· 
twórczoścI, jak surowce, ma­
terIały pomocnicze, paliwo. 
stopnIowe zutycle maszyn 1tp 
stanowI dochód narodowy 
Doch6r1 nurodowy w1ęc je&l 
tą c7ęŚoClą całej produkcjI, 
która w danym rok'u z06taJa 
na nowo wytworzona produk 
cyjną pracą. 

Mówimy - "produkcyJną 
pracą", bo dochód narodowy 
wytwarza tylko praca zutyw 
w dzIedzInIe produkCjI matE' 
rlalnej, a więc w przemyślt 
rolnictwie, bu -1.f)wnlctwle 
transporcie I CZęS<:IOWO w 
handlu Praca w Innych dzl€' 
dzlnach, choć społecznIe uży 
teczna, np w InstvtucJach 0-
światowych, kulturalnych, 0-
chrony zdrowIa Itp .. nie two­
rzy bezpośrednio dochodu 
na,rodowego. 
WIelkość dochodu narodowego 

w przeliczenIu na jednego mIe_ 
szkańca Jest mIarą rozwoju I sI. 
ly gospodarczej panśtwa. W Poł 
sce kapitalistycznej doch6d na­
rodowy był niezmIernIe nIski. _ 
Oto w czasIe największej .. po­
myślności" gospodarczej PolskI 
mIędZYWOjennej - w roku 1929 

'- doch6d narodowy, przypadają 
cy na jednego mleszkaflca, był 

5,5' raza mniejszy nIż w Anglii, 
3 razy mnIejszy nit w NIem. 
czech' I DanII, przeszło Z razy 
mnIejszy nit w NorwegII, a na­
wet mnIejszy nlł w RumunU I 
JugosławII oraz na Węgrzech, LI 
twle I ŁotwIe. W okresie kryzy­
su por6wnanle wypada dla Pol­
ski Jeszcze bardziej nIekorzylt. 
nIe. Spogr6d kraJ6w kapItalisty 
cznych bowIem doch6d narodo­
wy vi Polsce spadl najsIłnIej, I 
w roku 1935 był o 52 proc. nit­
IZy nlł w roku HZł. 

Dzlę~1 obaleniu władzy ku 
pltallst6w I ooozllJl"!llk6w oraz 
polityce g06podarczeJ wł<U!zy 
ludowej, nasz dochód na<l"Od~ 
wy w roku 1947, mImo t')­

gromnych zn!szczeń wOJen­
nych, osIągnął nIema.! poziom 
przedwojenny. W roku 1949 
dochód narodowy był prawie 
o 114 większy nIż w roku 
1938, w roku bieżącym Jest 
dwa razy większy, a. w prze. 
liczeniu na jednego mIeszkań 
ca przeszło 2 I Pół raza wię:­
kszy niż w 06tatnlm roku 
przedwoje.nnym. 

W ciągu czterech lat 1950 
-1953 nasz dochód narodo­
wy wzrósł o 61 proc., pod­
czas gdy przyrost dochodu 
namdowoego w czteroleciu -
1948-1951 wynIósł w Sta· 
nach Zjednoczonych 7.8 proc. 
w Anglii - 9.3 proc.. we 
Francji - 4,9 proc. W latach 
kryzysu ekonomicznego d~ 
chód narodowy we wszystkIch 
państwach kapitalistycznych 
spada I to dość znacznie. 

KIEDY ROSNIE DOCHOD 
NARODOWY 

Nasuwa slę wIęc pytanie: 
dlaczego w państwie lud~ 
wym możliwy jest ta,kl wzroot 
dochodu narodowego I od cre­
go on zależy? Można to wy­
Jaśnić na prootym przykła· 
dzle goopodarstwa rolnego. 
leś!! rolnikowi gospodarują­
cemu wraz z żoną 7,acznle po­
magać doraWi.lący syn, kłóry 
ukończył właśnie szkołę, to 

u dochodzie narodowym i jego podziale 
mecznle pow1ęmy slO !lo~ć '1 N 8 P I s 8 ł: ~ pracy włożonej w goopodar· 
9two Więcej ludzi pracują JAN FELIKS CHAtłNICKI 
cyoh uzyska wlęk&z4 w8Jl"toś L. ___________________ _ 

c1owo produkcjo RolnIk bę 
dzle m6gł staranniej uprawIć 
ziemIę, będzIe mógł przesta­
wić swoje gospoda.r&two na 
produkcję wymagającą wlęk 
szego nakładu pracy I przy 
noszącą większy dochód. np. 
na hodowlę, na zwiększenIe u 
prawy warzyw, na plantaCję 
rośUn przemysłowych, oleis­
tych, włÓknIstych, buraków 
cukrowych, czy tyton!u. 

Gdy rolnIk zastosuje żnl· 
wlarkę zamIast kosy. młocar­
nIę zamiast repa, parnIk 
zamIast zwykłego Ragana, _. 
gdy będzie słucha! rad agro 
noma I zootechnika, słowem -
gdy .Qędzle mechanl'lował ewo 
Ją pracę I podnoolł swoje 
kwalifikacje, wydaltnIe wzro­
~nle wydajno.~ć jego pra{'y 
Przy tym 3<lmym _ nakładzl~ 
pracy wY'Produkuj~ więcej. 
oomnmy swe dochody 

WreszcIe, gdy rolnl,k lllMą 
pl siew ręczny el~wnlklem 
przynoszącym ooczęd'llośĆ 

z-!ama, gdy siewu dokona w 
przeplsM1Y'lD termInIe, gwa· 
Mtlrującym wyt8ze plony, 
gdy nie spóźnI sIę ze żnIwa· 
mI I przeprowadz1 Je w naj­
kr6tszym terminIe, liwIę<' u­
chroD!l slO Vi t-en 6p<l1'l6b 

przed lIypM'em It, IternA, 
gdy nIe Llllćl:rnuJe obfitości 
pasz z1elonych w Jesieni I za­
chowa Je na zimę, przygoto­
wUJąoe klszonk!, słowem, gdy 
będZ'le g06podarowa~ oszczęd­
nie, równlet podniesie swój 
dochód. 

Podołmle Jest w alJłej go­
spodaa-ce. Wzrost dochodu 
narodowego zależy od iloścI 
pracy produkcyjnej, wyda-tko 
wanej prwz społeczeństwo w 
ciągu roku, od wydajnOŚCI 
pracy oraz od 06zczędnoścl w 
zużycIu środków produkCjI. 

Polska Ludowa zatrudnia w 

dziedzinie produkcji materIalnej 

wcllłł więcej I więcej ludzI. W 

przemy41e I budownictwIe pracu­

Je 'u nlJ,S obecnIe okolo p6łtora 

miliona robotnlk6w wIęcej nit w 

roku UU, a okolo trzy razy wIę­
ceJ nlł przed wojną, podczas Idy 

w Polsce kapItalistycznej bezro_ 

bocie Jawne I Ukryte w mIeścIe 

I na wsi alęgało 10 mllion6w lu­

dzI, • wSród zatrudnIonych zna: 

cznle większy odsetek niż obe­

cn1e stanowili ludzIe pracujący 

nieprodukcYJnie. Np. Jako siut­

ba domowa pracowało ponad 400 

tYI. osób, a więc prawIe cztery 

razy wIęcej, nit w całym 6wcze­

mym przemyśle węglowym. 

W Polsce Ludowej roInIe 11tale 
wydajność pracy (w przemyśle o 
61 proc. wyższa. niż w roku 1938) 

przede wszystkIm dlaiego, te me 
ehanlzujemy pracę I masowo 
SZkolimy kadry dla gospodarkI 
oarodoweJ, podczllll Cdy przed 
wojną, przy głodoWym pozIomie 
larobków, kapItalistom nIe I\:al­
kulowało sIę rozwIjanie technikI. 

W Poloce Ludowej toczy 
,Ię walka 0 maksymalne wy­
korzystanl·e środków produk· 
cjl. o Ich ma.ksymalną oszczę­
dność, podczas gdy kapitaliś­
ci marnowali je, unierucha 
mlając Uczne przedsIębior­
stwa. a nawet całe gałęzie 
P~ukcjl, lub nie wykorzy­
stuJąc w pełni przedsię­
hlorstw czynnych. Sprawo7da 
nie Sejmowej Homlsjl Ankle 
towej s-twlerdz8J, że w roku 
1926 (a wIęc przed kryzy­
sem) zdolność produkcyjna 
cementowni była wykorzysta­
na zal~wle w 41 proc .. ce­
gIelni. przemysłu cukrownI­
czego t przetwórczo-owocowe 
go - ponIżeJ 50 proc., gar­
bamI - w 55 proc., szybów 
węglowych w 56 proc., 
stolarni mechanIcznych - w 
5-20 proc. Itp. Przykładem 
ogromnego ma,motrawtltwa 
surowców I ma,terlałów w 
Polsce kapltaJlstY<'7.llej była 
np. oudowa 3-4-plętrowych 

tbn~ O ~~jl telbo­
tonowej, 00 techn'lcznle Jeet 
absolutnie nleuzasa<inlone, -
niepotrzebne, ale 00 dogadza­
to kapitalistom - producen­
tom telaza I cementu. 

TeMZ gtaJe sIę jasne, dla­
czego Polska Ludowa może 
mnożyć rozmla'ry swojego do­
chodu narodowego w' porów­
nanIu z ok'resem przedwojen­
nym, dlaczego może podno­
sić swój dochód narodowy w 
kilkakrotnIe szybszym tem­
pie, nit przodujące ktraJe ka-

• pltallstyczne. 

Możliwości szybkiego po­

wlększa:nla dochodu narodo­
wego wynIkają z naszego u­
stroj u społeczn~ gospod areze. 
go, są dowodem jogo wyższo­
ścI nad ustrojem kapItalisty­
cznym. 

II. 

Obok za,gadnleń tworzenia 
dochodu narodowego sprawą 
wlelk1ej doniosłości Jest Jego 
podzIał. 

Prz€jdźmy zno\vu do pro­
stego przykładu. Rolnik zna­
czną część swe~o dochodu 
przeznacza na zaspokojenie 
potrzeb własnych i swojej ro­
dziny, czyI! na spożycIe, na 
konsumcję, część nagroma­
dza (akumulUje) na rozwój 
swego goepoda""twa. Stwa­
rza więc ja,kąś rezerwę !Hl 

wypadek klęski żywiołowej 

oraz pozost!łwla grodkI na In 
westycje, np. na mellorowanle 
tąkl, na dokupienie sztuki by 
Ha, na kupno Jakiejś maszy­
ny lub budowę chlewu czy 0-
bory, na kupno mebli czy 
lparatu radiowoego. 

Nie inaczej Jest w całe' IOspo.. 
darce narOdowe'. W każdym spa 
'eczeństwle dochód narodowy 
dzieli się na część spożywaną, 

konsumowaną I część nagromadzo 
ną, akumulowaną. Na konsum­
cJą przeznaczana ,est wIększość 
dochodu narodowego. W Polsce 
Ludowej w r. 1953 około 75 proc. 
a w r. 1955 - około 80 proc. W 
ustroju socjalistycznym całkowI­
cie, a w okresie budowy socJa­
Uzmu - w lwIej częścI przypa­
da to masom pracującym - w 
formie płac, emerytur, stypen­
diów I dochod6w chlopakich' o­
ru w post!lct wydatków par\­
.twa na oAwtatę. naukę. lrultu­
rę, ochronę zdrowia. obron~ kra 
ju Itp. U nas pewna część docho 
du narodowego przypsda Jeszcze 
elementom kapltaUatyClQ1ym, -
przede wszystkim kulakom. Jed­
nald:e konsekwentna polityka o­
graniczania Ich możliwości wy­
zysku spraWia, :te czli:śó ta jest 
ooraz mnieJsza. 

U KAPITALISTO W 
Odwrotny proces zachodzi 

w państwach kapitalistycz­
nych, w których udział mae 
pracujących w podziale d~ 
chodu narodowego nIeustan­
nie maloeje. Statystyki Pol­
ski sa,nacyjnej nIe zawierają 
oczywiście odpowiednich 
liczb, ale szacunkowe dane 
burżuazyjnych ekonomIstów 
stwierdzają, że dochód dzlen 
ny, przypadający średnio na 
każdego członka rodzIny r0-
botniczej, wynosił w Polsce 
w roku 1929 do 2,30 zł, a w 
roku 1932 - już tylko 1 zł. 
W Stanach Zjednoc7.0nych u­
dział mas pracujących w po­
dzl,ale dochodu narodowego 
spadł z 44,4 proc. przed dru 
gą wojną światową, do 41,9 
proc. w roku 1948. We Fran 
cjl udział robotnIków I pra­
cowników w podziale docho­
du na1\ -oIoW'i'<go obnIżył się z 
45 proc. roku 1938 do 34 
proc. w roku 1950. 

W państwach kapitalisty· 
cznych zna.czna część docho­
du narodowego wyda'tkowana 
jest przez burżuazję na paso­
żytniczą, luksusową k9'llSum­
cję· 

Odeetek dochodu narodowe 
go, przeznaczOny na akumu­
lacJę, Jest w pa.ństwaiCh bur­
tuazyJnych z reguły nUszy 
nU w· pań8twach socJa.ltsty­
cmych lub buduJą.cyeh socJa­
lizm I stale ~mnleJ6Za się, 00 
jeGt wyrazem rozkładu kapI­
talizmu. W Polsce w roku 
1929, Według przyblItonych 
obliczeń, na. aikumulacJę zu­
~yto około 5 proc, dochodu 
narodowego, w USA w la­
tach 1929-1939 - zaledwie 
2 proc., w Anglll w 1952 r0-
ku - 9 proc. 

Wsp6łczel'my kapitalizm 
wIęc .nie tylko spycha masy 
pracujące na coraz nIższy po­
llom bytowanIa, ade nie jest 
on jut Zdolny do rozwlja.nla 
gospodarkI narodowej. Celem 
Jego jest zapewnIenIe sobie 
coraz wIększych zysk6w dro­
gą m 1l! ta ryzacjl goopod8Jrkl 
I przygotowywania wojen, 
drogą cora.z bezwzględniejsze 
~o rabunku I grabieży mas 
·lracujących. 

W POLSCE LUDOWEJ 

W warunkach socjallz:mu 
oaństwo, podnosząc nleustan­
'Ile poziom życia mas pracu­
ących, przeznacza na a·ku· 
'llulację przecIętnie od 20 do 
'25 proc. dochodu narodowe­
~o, a nawet wlęoej w zależno 
ici od wa,runków. 

Im wytsza akumulacja, -
ym większe llnwestycje, a 
\\Tlęc tym wIęcej nowych za­
kład6w prqp'ukcyjnych, nowo 
czesnych wydajnych maszyn 
I urządzeń przemysłowych -
a co- za tym IdzIe - tym wie I 
ksza produkcja. W y ż s z y 
poziom akumula-

c j t s. t I!l m I a p I!l w­
n 1 a I z y b • z y w z ros t 
doch.du·Darod~ 
w.go w na.top-
n y c h 1 a t a c h. a 
więc 1 szybszy 
w z r o s t 8 t o P Y ż y­
C t"O w e J l u d z 1 p r a­
c y. 

Kilkakrotnie .. ybsze tempo 
wzrostu dochodu narodowego I 
możliwość . znacznIe wy,ższeJ aku 
mulacjl w pa6stw~Ch obozu de­
mOkratycznego nit w krajaCh ka 
pItalIstycznych rozstrzygają \\< 

dużej młerze o przewadze socja_ 
lizmu nad kapitalizmem. Swlad­
czy to bowIem, te socjałlzm roz­
wija znacznIe Izybc1ej siły wy­
tw6rcze I Jest zdolny bez porów­
nanIa lepIej nIż kapitalizm zaspo 
kajać potrzeby społeczeństwa. 

W Polsce Ludowej :I akumulo­
waneJ czędcl dochodu narodowe­
go czerpiemy zasoby na powIęk­
szenIe rezerw państWOWYCh, na 
.wlęklzenle aaopatnenla przed­
.Ięblontw w .urowoe I materia­
ły konlecme dla wzrostu produk 
ejl; znacznI! wlększołć akumulo­
wanej częścI dochodu narodowe-
10 przeznaczamy na Inwestycje, 
na bUdow, nowych dom6w mi e­
Izkalnych, Izk6ł, "pIWI, a prze 
de wszystkim na budowę I wypo 
.ażenle nowych kopal1i, fabryk 
I hut, na lepsze uzbrojenIe tech­
niczne I.tnlejących fabryk l roI­
Dlctwa. 

W mlnlonyoeh latach Planu 
B-letniego akumulacja utrzy­
mywała się u nas na bardzo 
wysolctm pozIomIe, oolągając 
w roku 1951 - 28,1 proc. 
dochodu narodowego, a w ro 
ku bieżącym sięga 25,1 pros. 
Jest to nl€wątpllwle zwIąza­
ne z dużym wysiłkiem całego 
narodu, ale wysiłek ten opła 
ca się nam oow!cle. W krót­
kim okres'ie 4 lat zbudowaliś 
my potężny fundament roz­
woJu całej goopodarkl naro­
dowej oraz podstawę obron­
ności kraju - nowoczesny 
przemysł ciężkI. 

Zbliżają sIę terminy uru­
chomienIa podstawowych 0-
biektów produkcyjnych No­
wej Huty oraz wl~lklego 
kombinatu chemicznego w 
Hędzlerzynle, pracuje już hu 
ta Im. B. Bieruta w Często­
chowie I 4 nowe kopalnIe wę 
gla ora.z dziesIątkI wI€lkich, 
socjal !stycznych zakładów 
pr:remyslowyoh, 'kt6re zmieni­
ły oblIcze goopod8J1"Cze I tech 
nlczne na.szego kraju, posunę 
ły nas znacznie naprzód na 
drodze od zacof8Jl11a. I biedy 
do pos-tępu I zamożnoścI. 

rO IX PLENUM 

Szyhkl-e wykon8Jl11e tych 
nlez,mlemle trudnych, hlsto­
rycz'nych zadań umożliwiło 
naszej partII wysunlęc'le na 
IX Plenum Homltetu Central­
nego na czoło wszystkIch za­
dań obecnego etapu - przy­
spieszenie wzrootu &topy ży­
cioweJ ludności pracującej 
miast I wsI. 

Aby wcIelić te uchwały w ty_ 
cIe, potrzebne Jest nowe rozsta­
wIenIe sil. Stać nllll Jut na to, by 
prowadzte nadał dzlelo uprzemy­
lłowlenla kraju w tempIe wol­
nieJszym nIt dotychczas, by 
zmniejszyć do roku 1955 odsetek 
akumulacji w podziale dochodu 
narodowego do 19,8 proc., a tym 
samym ponad 88' proc. dochodu 
nuodowego przeznaczać na kon­
sumcJę. NIe znaczy to, że nakla­
dy na inwestycJe w miliardach 
złotych zmnlejsZll się. Pozostaną I 
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na dotyche.uoW)'JD pozIemle, ale 
wobee waroztu dochodu BUodo­
"e.o bę"" ztanowlq alłaą .. 
letek nlł ClotychclBU. 

IX Plenum ltC nllllzeJ partit 11-
chwalUo ponadto zmiany w po­
dziale 'rodk6w, praeznaąonycll 

aa Inwelt)'1lJ.. Osll!gnlęt,. po­
dom produkcji przemysłu elę.­

kIego pozwala nam na to, aby w 
ostatnIm roku Płanu e-Ietnlelo 
oakłady na dalszy jego rozwój 
wyalosly łO,e proc. wszystklcłl 

wydatkÓW Inwelltycyjnych, pod­
czas gdy w roku 1953 stanowllł 

one 46,7 proc. W wynikU tych 
przesunIęć w roku U55 nakłady 
Inwestycyjne na rozw6J rołnlc­

twa będą o 45 proc., na roz­
budowę przemysłu artykuł6w 

lronsumcyJnych - o 38 proc., na 
b'ldownlctwo mieszkanIowe I ko_ 
rnunahl e - o 26 proc .• a na bu-

"downlctwo urządze6 socjalnych 
I kulturalnych - o 34 proc. wlę 
ksze nIt w roku bietącym. Oczy 
wIścIe, wpłynIe to w ogromnej 
mierze na lepsze zaspokojenIe 
potrzeb ludnoścI pracuJąc oJ 
mIast I wsI. 

" 
TRZEBĄ WYWALCZYO 

I WYPRACOW AC 
Jedna.kte poprawy stopy 

~yclowej nie osIągniemy bez 
walkI I wytężonej pracy O­
bok wspaniałych wyników w 
rozwoju goopoda'rczym nasze 
go kraju musimy widzieć 1st,. 
nl'ejące brakI, których usu­
nięcie pozwolI na.m pomno­
tyć nasze zdobycze. Mus!my 
pamiętać, że w mInIonym 
czteroleciu nie 06lągnę!!śmy 
zaplanowanych rozmiarów do 
chodu narodo~e.go. W nad­
chodzących dwóch latach bę 
dzlemy uporczywie bić się o 
da.]szy wzrost dochodu naro­
dowego. Zwiększymy za,trud­
nlenie w dz:oozlnle produkCJI 
materialnej usuwając Istnie­
jące tu I ówdzie p rzeroo t y w 
etatach pracowników admlnl­
stra~yjnych, będZiemy wal­
czyć o podniesienie wydaJno­
ści pracy w przemyśl'e, budo 
wnlctwie, transporcie, a zwła 
sZICza w PGR-ach, będzIemy 
zaostrzać oozczędność su­
rowców, materiałów pomocnI 
czych I paliw, surowo tęp:ć 
brakoróbstwo. 

Ale to' Ji;szcze nIe wystarczy, 
by wywalczyć główny cel, wyty­
czony przez IX Plenum - wył­

szy pozIom' życia mas pracują­

cych. NIe wystarczy wzrost do­
chodu narodowego w ogóle, ko­
nIeczny jest określony wzrost do 
chodu narodowego. Trzeba bo­
wiem pamiętać, że choć dochód 
nuodowy wyraiamy naJczęgcleJ 
w formIe wartoścIowej, w mi­
liardach złotych, to sl<lada Ilę on 
przeCież z konkretnych dóbr, 
środków spożycIa I środk6w wy­
tw6rczoścl. Aby wlęc-zgodnle II 

uchwałamI IX Plenum - powlę­

kszy6 część dochodu narodowe­
go, przeznaczonego na konsum_ 
cJę, trzeba zapewnIć Większy nl* 
dotychcz8!I udzIał 'rodk6w .po_ 
.,.ela w 'kładzIe dochodu Illaro­
CloweCO, trzeba .wlęklzyt pro­
dUkcję rolnictwa I przemysłu ar 
tykuł6w konsumcyJuych, 

Partia I wła<iza ludowa 
stwa.rzają jak naj pomyślnlej­
sze warunki wykonania tego 
zadania, planuJąc zwIększe­
nie nakładów Inwestycyjnych 
n8J rolnlotwo, na przemysł ar 
tykułów powszechnego użyto 
ku, na budownktwo mIeszka 
nlowe I socjalne. Reszta za­
leży od nas, od milionów wy 
konawców planu, od naszej 
ŚwIadomoścI, że kroczymy po 
najkr6tszej drodze wiodącej 
do coraz zasobniejszego ty­
cia, do potęgI naszej ojczy­
zny, do socJa,llzmu. 

JAN FELIKS CHARNICKI, 

.S-4-10731 
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